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Postromić dzika hestig. 


j Poniżej podajemy depeszę z Katowic o pro- 
teście ludności przeciwko  mieustającym dotąd 
' gwałtom niemieckim. 
: Może ten protest rozbudzi nareszcie energię 
twładz i skłoni je do podjęcia stanowczych kro- 
ków przeciw bezprzykładnerru denonowi upra- 
wianego w'stosuku do ludności polskiej w riemiec- 
kiej części Śląska Górnego. 
| Raz temu położony być musi koniec. Rząd 
miemieckf, obiąwszy wspomnianą ziemię, odpo- 
'wiedzialny jest za to, co się tam dzieje. Nie wy- 
„starczy wysłać na konierencję z polskimi dele- 
gatami swego przedstawiciela, który iak za po- 
zytywką deklannuje na temat zgodności pożycia, 
Trzeba wziąć za kark tę dziką bestję, co jak pies 
wściekły rzuca się na ludność polską. A jeśli 
rząd niemiecki z dobrej woli uczynić tego nie 
chce. jeśli patrzy obojętnie na gwałty, morder- 
stwa, ma burzenie domów polskich granataini —— 
to jeszcze są ra szczęście instytucje międzynaro- 
dowe, które potrafią wymusić na nim to. co jest 
jego obowiązkiem. 

Na'uralnie jednak, jeśli w milczeniu znosi się 
to wszystko, nic dziwnego, że dzikie instynkty 
rasy germańskiej hulaią. Roziuszonego brvtcjia 
batem ściągnąć należy raz i drugi, a przyjdzie do 
opamietania. 
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Katowice. AW.) „Sztandar Polski“ podaje, 
że w Rybniku odbył się: olbrzymi wiec protestu* 
jący przeciw gwałtom nad ludnością polską w nie- 
mieckiej części G. Śląska. W powziętych na wie- 
cu rezoluciach ludność polska domaga się użycia 
wszelkich środków przeciw tym gwałtom. Rezo- 
lucja stwierdza, że ani rząd niemiecki, ani policia, 
ani też wojska niemieckie nie daią obrony ludno- 
ści polskiej, lecz przeważnie milcząco popierają 
gwałty. Codziennie nadchodzą wiadomości o za- 
bóistwach Polaków i burzeniu granatami ręczny- 
mi domostw polskich. „Jesteśmy Swiadkami 
mówi rezolucja — zbrodni popełnianych na roda- 
kach naszych, zbrodni równych pod wzgłedem o- 
hydy wytępianiu Armeńczvków przez Turków 
podczas wielkiej wojny światowej. Ludność pol- 
ska w niemieckiej części G. Śląska krwawi ty- 
siącem ran i błąka się wypędzana bez dachu nad 
głową, a tymczasem Niemcy w polskiej części G. 
Śląska korzystają z równouprawnienia i obrony“. 
| 


Wieści z Warszawy. 


(DEPESZE AW.) 


D. 10. bm. sopołudniu przewodeiczący gór- 
nośląsktej komisii p. Calonder by! przyjęty na 
Dosfuchaniu u Naczelnika Państwa. Następnie ca- 
ła komisja mieszana in corpore (delegaci polscy i 
Biemieccy) została przedstawiona  Naczemikowi 
„Państwa. 

„ Dnia 11. bm. rano odbyło sie posiedzenie Ra- 
siema istrów, na którem roznatrywano sprawy 
STORE natury administracyjnej, Rada ministrów 
ów ih z planem roko gai polsko-niemiieckich 
t täią się rozpocząć w Warszawie 15 bin. 


z wsiętidstę 
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Przybyła 
skiej. 

„Przegląd Wieczorny” donosi: Ponieważ So- 
kór na Płacu Saskin umieszczomy został na grun 
cie miejskim, zaiętym na ten cel bez zgody mia- 
sta magistrat wystapi w drodze sądowiej © usu- 


Warszawa. (PĄT.) Wczoraj o godz. 21.40 szef 
Kancelarii Cywilnej p. Naczelnika Państwa, p. Sta. 
nisław Car udał się z polecenia Naczelnika Pań- 
stwa do p. Marszałka Sejmu, ażeby zaprosić go 
do Naczelnika Państwa, który pragnie porozumieć 
się z p. Marszałkiem w sprawie dzisiejszej u- 
chwały Komisji głównej. 

* 


Wczorajsze posiedzenie Komisii głównej w 
Warszawie rozpoczęło się o godz. 5.10 popōl. * 

Marszałek qznaimił na wstępie, że pos. Da- 
bek powierzył swój glos na Komisji głównej stron 
nictwu clirz. dem. Następnie, że pos. Korfanty 
i Paderewski przystąpili du narod. chrz. stronni- 
ctwa. Pos. Serwatowski do PKP., a pos. Swi- 
niarski do Klubu mieszcz. Co się tyczy p. Pade- 
rewskiego Marszałek przedkłada depeszę nadaną 
z Pażes el Rublos w Kalifornii, upoważniającą 
pos. Dubanowicza w imieniu pos. Paderewskiego 
do udziału w obradach na Komisii Głównej. 


Nad depeszą pos. Paderewskiego wywiązała 
się dyskusja, w której wzięli udział pos. Mora- 
czewski, Barlicki, Woźnicki, Daszyński, Rosset, 
Dubanowicz i Them. 

Następnie Marszałek odczytał znany list Na- 
czelnika Państwa do Sejmu ustawodawczego z 
zapytaniem czy Seim podeimie się iniciatywy u- 
tworzenia nowego Rządu. Pos. Skulski odczytuje 
następujące oświadczenie: Stronnictwa, które od- 
mówiły gabinetowi p. Artura Śliwińskiego votum 
zaufania, otrzymawszy: odmowną odpowiedź po- 
zostałych stronnictw co do utworzenia Rządu na 
podstawie porozumienia. oświadczaja, że gotowe 
Są przedstawić Komisji głównej kandydata na 
premiera. Równocześnie zgłasza pos. Skulski na- 
siępujący wriosck: P. Marszałek Sejmu zakornu- 
nikuje p. Naczelnikowi Państwa, że jeżeli p. Na- 
czelnik Państwa nie skorzysta z prawa inicjaty- 
wy, to Komisia przystąpi do desygmowania pre- 
miera. 

(Uwaga: Dalszych depesz z powodu zepsucia 
się linii nie otrzymano.) 

Natychmiast po ukończeniu obrad Komisii 
głównej, o godz. 7 wiecz. Marszałek Sejmu prze- 
słał na ręce p. Naczelnika Państwa pismo treści | 
następującej: „List nr. 738€. Warszawa, 11. lipca 
1922 r. — Panu Naczelnikowi Państwa mam za- 
szczyt donieść, że pismo Jego z dnia 7. bm. było 
przedmiotem obrad na dzisiejszem posiedzeniu 
Komisii głównej. Komisia powzięła uchwałe na- 
stępującą: „Marszałek zakomunikuje p. Naczelni- 
kowi Państwa, że jeżeli p. Naczelnik Państwa 
nie skorzysta z prawa iniciatywy, Komisia głó- 
wna przystapi do desygnowania premiera“, Za 
powyższą uchwałą oświadczyli sie delegaci re- 
prezentujący 216 posłów. delegaci zaś przedsta- 
wiający 209 posłów wstrzymali się*od głosowa- 
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tu wysieczka młodzieży rumuń. | nięcie Soboru, bezprawnie na jego gruncie wznie- 


siomego. 

Połski charge dafiaires w Charkowie p. Be- 
renson opuszcza swe stanowisko. Tynczasowyn 
kierawuikiem posełstwa zostanie p. Harwath. 


Położenie. 


nia. — Podpisano: Marszałek Sejm: Wożciech 
Trąmpczyński”, 
* 

Warszawa, (PAT.) W myśl wczoralszej u- 
chwały Konwentu Seniorów, następne plenarne 
posiedzenie Sejmu odbędzie się w czwartek dnta 
13. bm., następnie zaś w piątek dnia 14. bm. Na 
posiedzeniu piątkowem odbędzie się między inne- 
mi glosowanie nad wnioskiem o odesłanie pro- 
iektu ordynacii wyborczej do komisji. 


Z Rady Ministrów. 


Rada. Ministrów na posiedzeniu wczorajszem 
przyjęła proiekt ustawy o dokonywaniu zmian 
granic gmin wieiskich na obszarze b. dzielnicy au- 
strjackiej, projekt ustawy w przedmiocie zmiany. 
ustawy co do gminnego podatku gruntowego na 
ziemiach wschodnich i projekt noweli do ustawy 
o opodatkowaniu piwa w obrębie b. dzielnicy pru- 
skiej. Nastepnie uchwaliła szereg rozporządzeń 
w przedmiocie rozciągnięcia na ziemię wileńską' 
mocy obowiązującej: ustaw o zakładaniu i utrzy-. 
mywaniu publicznych szkół powszechnych i o bu- 
dowie tychże, dekretów zawierających tymczaso=* 
we przepisy prasowe i przepisy o widowiskach.' 
oraz rozporządzeń o ustanowieniu państwowego 
nadzoru mieszkaniowego, o tymczasowej organi- 
4acii państwowej służby weterynarymej i o walce 
z księgosuszem. 

Dalej Rada Ministrów przyjęła wnioski w 
sprawie przyłączenia powiatu białowieskicgo da 
pow. bielskiego, zniesienia komisariatu Rządu na 
miasto Lublin. inspektoratu pomocy rolnej we 
Lwowie i Krakowie i w sprawie wyiednania de. 
kretu Naczelnika Państwa o wywłaszczenie grum 
tu pod budowę koteń wąskotorowej na linii Sta- 
szów-Szczucin, wreszcie upoważniła dr. Ignace 
go Wróbla, dyrektora biura traktatawego Mini. 
sterstwa koleli żelazn. do podpisania imieniem 
Rządu Polskiego układu z Gdańskiem odnośnie de 
sposobu wprowadzenia zmian taryfowych na te- 
rytorium wolnego miasta, zamiarowała dyr. dep. 
Ministerstwa spraw zagr. p. Kazimierza Olszow. 
skiego pełnomocnikiem rządowym, a podsekreta- 
rza stanu p. Henryka Strassburgera, prezesa Gi. 
Urzędu Likwid. p. KarŚnickiego i dyr. dep. Mini- 
sterstwa sprawiedliwości p. Witolda Pradzyńskie- 
go jego zastepcami w rokowaniach  polsko-nie- 
mieckich. 

Dalei uchwaliła Rada Ministrów dodatek wy- 
równawczy do uposażenia generałów i pułkowni. 
ków, oraz wysłuchała sprawozdania dep. Mini- 
sterstwa przemysłu i handłu o sytuacji gospodar- 
czei na G. Śląsku. 
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Obawy i prośby niemieckie. 


| Paryż. (AW.) Berliński korespondent „Excel- 
"Stora" rozmawiał z Wirthem, który oświadczył, 
że obecny rząd niemiecki dozna poparcia ze stro- 
ny wszystkich stronnictw. Wśród ludności wzma- 
ga się przekonanie, że Niemcy zdołają uchrofić się 
przed katastrofą. Wirth gotów porozumieć sių 
z Francją, ostatnia jednak mowa Poiñcarego me 
brzmiała zoyt zachęcająco. Proponuje, by przed- 
stawiciele Francji i Niemiec przysiąpiłi do roko- 
wań w sprawie reparacyjnej na podstawach czy- 
sto gospodarczych i finansowych, z wykluczeniem 
wszelkich kwestii politycznych, zwłaszcza, że 
banki amerykańskie miały oświadczyć, że Niem- 
cy otrzymają kredyty dopiero po porozumieniu 
się z Francją. Wirth oświadczył, że obalenie dzi- 
siejszego rządu niemieckiego stałoby się hasłem 
de rewolucji socjalnej i wojny domowej w Niem- 
czech. Obecne położenie Niemiec jest fbardzo 
groźne 
EEG] SĄ 


Zjazd delega atów Zwi iaz ku 
Szk powszechnych. 


P. N. S. P. ma wezwać całe zorganizowane nau- 
czycielstwo do urządzenia w okresie jesiennym, 


(Korespondencja „Gazety Lwowskiej.) 
Warszawa, w lipcu. 
I. DZIEŃ OBRAD. 


IV. Zjazd Delegatów Związku Polskiego nau- 
czycielstwa szkół powszechnych otwarto w dmu 
4, lipca przy obecności 700 delegatów 610 Ognisk, 
wszystkich członków Zarządu głównego, licznych 
reprezentantów władz i instytucji, tudzież gości. 

Zagaiając obrady zjazdu prezes Stanisław 
Nowak powitał gości między innemi generała Ja- 
cyhę przybyłego w zastępstwie honorowego 
czionka Związku Naczelnika Państwa Józefa Pil- 
sudskiego, posłów na Sejm ustawodawczy Mata- 
kieywicza, Sołtyka, Tomaszewskiego, Bobka, ` Woż- 
hickićgó,. przedstawiciela Mia, W R. 1 O. Tala 
Helmara, poczefm podniósł, ż w RSA kiedy 
Polska odzyskując dzielnice wileńską i górnoślą- 
ską wchodzi w okres twórczei pracy pokojowej, 
nie powinna zapominać o odwiecznych wrogach: 
bytu narodowego, a siłą zabezpieczającą ten tyt 
jest oświata. Siły organizacji mimo zakusów wro- 
gów wzrosły liczbowo ogromnie, a mianowicie 
z 650 Ognisk na 834, a z 24.123 członków na prze- 
szło 30.000. Gwiazdą przewodnią organizacji to 
służba Ojczyźnie. Daimy więc wyraz naszej dla 
Niei miłości (długotrwałe okrzyki: Nasza Rzecz- 
pospolita niech żyje!) 

Mowca tak dalej wywodził: Nie bylibyśmy 
nauczycielami. gdybyśmy mie zwracali uwagi 
uczniów, a zarazem całego społeczeństwa na pier- 
„wszy i najważniejszy obowiązek za jaki uważać 
należy autorytet władzy państwowei. Niestety 
jesteśmy Świadkami, że autorytet ten poniżany 
iest niemal każdego dnia i każdej godziny przez 
zaślepieńców i szałeńców, którzy niegdyś lojalni 
wobec państw zaborczych butni są i swawiełnł 
"wobec przeds'awiciela państwowości polskiej, 
którego czyny, energia, dbałość o przyszłość Ol- 
Czyzny, wielkie zalety ducha stanowią silny pu- 
klerz przed atakami krótkowidzów i zapamięta- 
tości partyjnej. Członek honorowy Związku Na- 
czelnik Państwa Józef Piłsudski może być pew- 
nym, że dła nauczycielstwa polskiego 1 milionów 
młodzieży uczącej się w szkołach pozostanie wi- 
domym symbolem wielkiego ofiarnego czynu dla 
Polski, symbołem prawdziwej demokracii i uoby- 
watelnienia ludu i dlatego władza Jego jako Na- 
czelnika Państwa znajdzie przez nas pionierów 
rzetelnej demokracji polskiej, należyty szacunek. 
Okażmy zatem nasze przywiązanie i szacunek 
Naczelnikowi Państwa, okażmy miłość Józefowi 
Piłsudskiemu. członkowi honorowemu Związku. 
W tej myśli wznieśmy okrzyk: Józef Piłsudska 
niech żyje! (burzliwe długotrwałe oklaski). 

Po przemówieniu prezesa przemawiali repre- 
zentanci władz i instytucyj. Po odczytaniu regu- 
faminu Ziazdu i wyborze sekretarzy  referował 
Zygmunt Nowicki na temat „Postulaty nauczy- 
cielstwa, a rzeczywisty stan naszego sżkolnictwa'*. 
Referent zakończył rzecz swą następującymi 
"wnioskami, w. których Zjazd delegatów Związku 


Berlin. (AW.) Sekretarz Schröder z minister- 
stwa skarbu i przewodniczący komisji ciężarów 
wojennych Fischer przybyli 11. bm. do Paryża, 
celem przedłożenia wydziałówwi dla odszkodowań 
wniósku o edroczenie spłat reparacyjnych. Se- 
kretatz konferowai z poszczególnymi człońkami 
komisji poczem óbaj delegaci wskazywali na trud- 
ności finansowe Niemiec. Zaznaczyli przytem, że 
Niemcy mogą zapłacić 50 miljonów marek w zło- 
cie 15. bm. o ile komisia będzie się tego stanow- 
czo domagać. Prawdopodobnie nie będą w stanie 
zapłacić w gotówce następnej raty. Niemcy pro- 
szą Komisię reparacyjną o zmniejszenie ustalo- 
nych już kwot reparacyinych odpowiednio do -dzi- 
siejszego położenia Niemiec. Tak w Paryżu, iak i 
w Londynie panuje konsternacja z powedu sp&d- 
ku marki niemieckiej. Położenie oceniają tam la- 
ko rzekomo beznadziejne, o ile Komtsia repara- 
cyna nie wwzględni prośb niemieckich. 
ae io. "Hd oaoariwpoczńj : g E AE EA r TOT ARE „Pow | 


Polskiego Nauczycielctwa 


począwszy od 1. pażdziernika „Dnia szkoły po- 
wszechnej“ w każdej wsi i w każdem miasteczku 
Rzeczypospolite; Połskiej, by wyiaśnić ludności na 
specjalnych wiecach istotę «szkoły powszechnej 
w myśl postulatów uchwalonych na poprzednim 
Zieździe delegatów. Wszyscy członkowie Zwią- 
zku Polskiego nauczycielstwa szkół powszech- 
nych, winni w okresie wyborów do Sejmu żądać 
od kandydatów na posłów iasnego wypowiedze- 
nia się w sprawie szkoły powszechnej. Równie? į 


„| delegatów Z. P. N. S 


Dalsza rezolucją wzywa Zarząd główny do 
vgioszenia konkursa na opracowanie popularnej 
broszury o sźkołe pows szechńiej i żąda od Ziazdu 
S. P., by zastrzegł sie prze- 
ciwko polityce Min. W. R. 3 O. P., dążącej da 
pogłębienia różnic między szkelnictwem powsze- 
chhem i średhiem i wytwarzania przeszkód nic- 
dopuszczających do skoordynówania szkoły pow- 
szechnej że Średnią. 

Zjazd ma zażądać wprowadzenia tych sa- 
mych programów nauczania i wychowania w -ch 
klasach szkoły ogólnokształcące; wyższej (L zw. 
średnie% co i w 3-ch najwyłższych klasach szkoły 
powszechnej; zlikwidowania 3-ch niższych kias 
szkół ogólnokształcących wyższych (średnich. gł- 
mnaziów); przyjmowania abiturjentów 7-klasc- 
wych szkół powszechnych do 4-tej kłasy szkół 
ogółnekształcących wyższych (t. zw. średnich 
i na l-szy kurs seminariów nauczycielskich bez 
egzaminów wstępnych. 

Równocześnie Z'łzd ma domagać się należy: 
tego postawienia wyższych klas szkół! powszech- 
nych pod względem poziomu nauczania. zaopai- 
rzenia w środki i pomoce naukowe, obsadzenia 
odpowiednio ukwalifikowanemi siłami nauczyciel- 
skiemi, aby w ten sposób zapewnić utrzymanie 
ciągłości między szkołą powszechną i ogólne 
kształcącą wyższą i nieobniżanie poziomu ogól- 
nego kształcenia. - 

Ziazd ma żądać przestrzegania artykułu kon- 
stytucyjnego o ochronie dzieci w wieku szkolnym 
i wykonywaniu dekretu o przymusie szkolnym: 
jednolitości władz szkolnych dla szkolnictwa ou 
gólnokształcącezo, powszechnego i  Średniego; 
zrównanie nauczyciełstwa szkół powszechnych | 
z nauczycielstwem szkół Średnich pod wzęlędem 
wykształcenia, uposażenia i warunków pracy. 

Po wyborze Komisji weryfikacyjnej, wsiosko= 
wej i Komisji Ma:ki, obrady  przedpołudniowe 


winni ogłaszać w prasie cedziennej i periodycznej | zamknięto. 
artykuły popułaryzujące ideę szkoły powszechnej: 
|| uj p Sa 


Badanie krwawych wz” w Wilnie. 


Wilno, (AW) Komisia sejmowa dla zbadania 
krwawych zajść na Wileńszczyłznie w ciągu po- 
miedziałku podała badaniu następujące osoby: Na- 
szelnildą wydziału bezpieczeństwid Mianowskie- 
go. szefa sztabu D. O. K. podpułkownika Zamor- 
skiego, komendanta żandarmerii, oraz poszkodo- 
wanego podczas zajścia starszego przodownika 
Sielawkę. Następnie komisja wysłuchała zeznań 
osób, które zgłosiły się same, między innymi p. 
Obsta zarząd Twa „Rozwój, delgatów Ligi ro- 
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Bezpośsednia komunikacja towarowa z polską częścią 


Górnego 


Katowice, 10. lipca. 

(o) W ostatniej korespondencji doniósł Wasz 
korespondent o sposobie unormowamia bezpośre- 
dniego ruchu osobowego i bagażowego pomiędzy 
potską cześcia Górnego Śląska a resztą Polski. — 
Obecnie dowiaduje sie, że uregulowano już — 
na razie prowizorycznie — także i wzajemna ko- 
multtkację towarową pomiedzy tymi obszarami 
(łącznie z obszarem Wolnego Miasta Gdańska). 
Wedle przyjetych zasad odbywa się odprawianie 
towarów i żywych zwierząt za pomocą bezpo- 


średnich {listów przewozowych stacji nadawcze. 


Nadawca, obowiązany jest oznaczyć stacię. przez 
którą przesyłka ma. przejść z iednego obszaru na 
drugi, oraz dołączyć - do listu przewozowego 
wszelkie wymagane zezwolemia wywozu i przy- 
wozu odiośnego obszaru pod rygorem ewientu- 
alnego nie przyjęcia przesyłki do przewozu — 
wzělęđnīłe wstrzymania trankportu, Należność 
przewozową oblicza się oddzielnie za przestrzeń 


kolej górnośląskich i oddzielnie za przestrzeń ko-. 
lei, leżących poza Śląskiem Górnym, wedle taryf 


obowiązujących na danym odcinku w niu przej- 
ścia przesyłki przez odnośny punkt styczny. 
Należność tę pobiera się w komunikacji z Pol- 
ski do stacji górnośląskiej albo z góry do górno- 
$iąskiefo punktu stycznego w walucie polskiej, 
przekazując resztę na odbiorcę, albo też całe prze 
wtóżnę przekazuję się na odbiorce. 


a 1 rianda 


botniczej, oraz nadrabina Rubinsteina: — We wto. 
rek rano przesłūchała komisja urzędnika staro- 
stwa Aleksandrowicza, który był obecny na pier- 
wszych 2 odczytach p. Chamca, oraz głównego 
komendanta policii Grabowskiego. Ostatnie 2 
zeznania byly bardzo obszerne, Komisja wyjeż- 
dża do Warszawy o g, ll wieczorem. Materiał 
śledczy zebrany jest bardzo obfffy, tak że usy- 
stematyzowanie go zajmie dłuższy przeciąg cza- 
BU. 
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Slaska. 


Opłaty te pobiera się następnie na Górnym 
Śląsku w wałucie niemieckiej, przeliczając należ- 
hości polskie wedle kursu ustaianego na pewien 
czas. Odbiorcy przysługuje jednak prawo uiszczęs 
nia opłaty przypadającej na linie polskie, poło- 
żone poza Górnym Śląskie, we walucie polskiej. 
W kierunku odwrotnym, t. i. z Górnego Śląska 
do Polski opłaca się należność albo z góry za 
całą przestrzeń, albo tylko do górnośląskiego 
punktu stycznego w waluete niemieckie! z przeka- 
zaniem reszty na odbiorcę, który opłaca ją w 
walucie polskiej. * 

Wydatki w gotówce, zaliczenia i ubezpie- 
czenie terminu dostawy, wyłącza się czasowo z 
tej komunikacji. 

Odpwiedzialność kolei za nadaną przesyłkę 
wobec uprawnionego nadawcy lub odbiorcy oce- 
mia się wedle przepisów obowiązujących na da- 
nym odcinku. Odstąpienie praw, wynikających z 
tych przepisów; komu funemu, jak nadawcy lub 
odbiorcy, jest niedopuszczalne. 

Onośnie do ruchu osobowegó i bagażowiega 
należy jeszcze wspomnieć, że na razie nie maią 
jeszeze zastosowania w polskiej części Górnego 
Śląska ulgi taryfowe obowiązułące ra kolejach 
polskich, jak np. dla pracowników państwowych, 


--- „Jes 
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Przegląd polityczny. 


(Liga narodów weźmie się znów do pracy. — 
W błędnem kole. — Uwagi godne odkrycie.) 


Na dzień 19. bm. zwołano do Londynu 19. po- 
siedzenie Rady Ligi narodów. Ma się ona zająć 
między innemi problemem mniejszości naredo- 
wych w Polsce, na Węgrzech, na G. Śląsku. 

Sprawa ta w Polsce iest już chyba dosta- 
tecznie unormowana. Dyplomacja nasze winna 
iednak mieć Się na baczności Przewidywać bu- 
wiem należy, iż nasi najserdeczniejsi zechcą zno- 
wu SZYĆ nam buty. Trzeba twardo stać przy 
swojem i wyjaśnić Lidze, źe o ile ochrona mniej- 
szości narodowych iest słuszna, o tyle forytowa- 
nie uroszczeń tych mniejszości należy stanowcze 
odeprzeć. To bowiem urąga i poczuciu sprawie- 
dliwości i zdrowemu rozsądkowi, bv mniejsze- 
ściom miano przyznawać poza prawami obywa- 
telskiemi, nadanemi m w też samei mierze, co 
większości, jeszcze specialne jakieś prerogatywy. 
A naszym mniejszościam o to właśnie idzie... 

Natomiast wdzięczne pole pracv znajdzie Li- 
ga, jeśli dostateczną zwrócić zechce uwagę na 
stosunki na G. Śląsku pod berłem niemieckiem. 
Piszemy o tem dziś na innem miejscu. Tu doda- 
my tyiko jeszcze, że znów należy dyplomacji pol- 
skiej położyć na sercu, by należycie zaintereso- 
wała Rade tą o pomstę do nieba wołaiącą sprawą. 

x 

Konferencje haskie nie wysziy z błędnego ko- 
la problemów rosyjskich. W dalszym ciagu per- 
trak'acii przygwożdżono znów jedno oszustwo, 
jakiego dopuścHi się delegaci rosyjscy. Stwierdzo- 
ho mianowicie, że lista przedsiebiorstw, których 
koncesie ofiarują sowiety — wedle ich twierdze- 
nia kompletna, w rzeczywistości zawiera tylko 
drobną część przedsiębiorstw skonfiskowanych. 
To ordynarne szachraistwo wyświetla dos'atecz- 
nie, z kim konferencja ma do czynienia w oso- 
bach Litwinewów, Krassinów itp. 

x 

A uzupelnia charakterystykę 
stenu“ odkrycie dokonane przez policie francuską 
przy sposobności śledztwa w sprawie kradzidży 
dokumentów w mieszkaniu Kiereńskiego. Stwier- 
dzono mianowicie, że sowdepia przez takich dżen- 
tełmenów, sam kwiat swej organizacii, reprezen- 
towana w Hadze, wysyła ad czasu ck: czasu za 
granice, iak np. w tym wypadku do Francii kupę: 
zbirów z poleceniem zamordowania tego lub owe- 
go męża stanu. Tacy wysłannicy mieli zgładzić 
w Paryżu dwu polityków francuskich — i tylko 
dzięki sprytowi policii miejscowej nie doszło do 
tego. I ci ludzie, nasadzający morderców na ypa- 
trzone ofiary, mają czoło zasiadać w radzie na- 
rodów, a ta rada nie wstydzi się paktować z nimi! 
| b — AE ow S 


RONIKA. 


Kalendarz. Czwa:tek, 13 lipca. Rz.-kat.: Mal- 
gorzaty. — Gr-kat: S SS. 12 Ap. — Słewtański: 
Radomiła. : 


— Około +30 6. i wyżej vkaznje termomet: 
stałe w daiach ostatnich. Nabrawszy wprawy w 
śmiałych podskokach bawi się niemi, jak dziecko 
piłką. Niebo rozpaczliwie pogodne zdaje się wska- 
zywać, że tej zabawie nieprędko będzie koniec. 
0— 

— Komitet obchodu górnośląskiego we Lwc- 
wie zawiadamia: D. 15 b. m. odbędzie się wieczo- 
rem koncert muzyk wojskowych o godz. 19 w kiiku 
punktach miasta. 

D. 16 b. m. w katedrze uroczystą Mszę św. 
cdprawi ks. Arcybiskup o godzinie 10. Następnie o 
godz. 12 kapele wojskowe odegrają li. koncert na 
ulicach. Wieczorem odbędzie :ię uroczyste przedsta- 
wienie w teatrze Wielkim. 

— Koło iwowsk e b. powst. górnośl. zapra- 
sza wszystkich powstańców i działaczy plebiscyto- 
wych do gremsałnego wzięcia udziału w uroczystem 
nabożeństwie w katedrze 16 b. m. Pozatem prosi c 
zebranie się wszystkich w sobotę, 15 b. m. o godz 
18 w lokalu Kela, Chorążczyzna 31, I. piętro („Ga- 
zeta Lwowska*). 


— Komitet uczczenia pol:głych za Ojczyz:e 


w lat 


kated ze św. Jana 
wszystkich bohaterów poiegłyeh w wa!kąch o wol-|o'rzyma! wiadomość, iż w gminie 
ność i zjednoczenie Ojczyzny w czasie wielkiej wojny | tarnobrzeskim wybuchł 


tyli „mężów. 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 13. lipca 1922, 


w Warszawie pomnik ku czci 


3 
a aoi had ec ccic c GA 
— (t. z) Wielki pożar. Okr. Urząd Śedczy 
Je iorki w pow. 


pożar, kióry spowodował 


i walkach z be szewikami. W pomuiku tym umieszczo- | ti!kuietni syn gosp. Andrze a Dumy. Zsięła się naj- 


na będzie ziemia z pól bitewnych Po'ski i Franzj.. 


Na pomieszczenie zebranej już częściowo ziemi, ofia- | d:rstw, które wszy tkie 


rował ieden ze złotników warszawskich szkatułę 
szklaną, oprawne ozdobnie w złocone srebro. Ko- 
szta budowy pomnika wynosić będą 6 miljonów 
marek, a które uzyskać może Fvmitet tylko ze strony 
spiłeczeństwa w drodze składzn, kióre mogą być 
nadsyłane do red>kcji pism, oraz do biura komitetu, 
mieszczącego się w biurze Rady miejskie; miasta 
Warszawy w ra'uszu. 

-- Z V. twowskiego o rągu sokolego. Wzy- 
wem człunkow padługłych okręgowi gniazd do zgła- 
szania się bczzwłocznego w zarządach swych gniazd 
do wzięcia udziału w wycieczce na zlot w Porna 
niu, Który odbyć się ma w dniach 12, 13 i i4 
Sierpnia b. r. Wyjazd 10 sieronia, a powrót 17 sier- 
pnia. Bliższe szczególy poda się za kilka dni. Z Po. 
zaan a możiiwa wycizczka do G:i zna, ewentuainie 
isnych histarycznych miejscowości. 

P. Czajkowski, prezes okręgu. 

—Petiąg peszieszny Kraków-Zakopane. Od 
15 5pzz uruchomioay będzie w soboty i niedziele 
*,j. w dniż  przedświąteczne i święta pociąg po- 
speszny Nr. 6, 101 i 6, 102 pomiędzy Krakowem 
i Zako». nem. 

— (u) Komunikacja tewarowa z Rumunią. 
Począwszy od 1 lipca b. r. zaszła zmiana w tpozo= 
bie cdprawian'a przesyłek towarowych do Rumunii, 
tóre aż do tego czasu ekspedioewano wprost do 
staci rumuńskiej Grigore Ghica-Voda (Niepołakow- 
ce). OJ tego dnia bowiem odprawia się przesyłki 
iowarowe w b'zpośredniej komunikacji kolejowe 
p Isko-rumuńskiej tsl.o do stacji Śn atyn-Załucze 
transit, za opłaceniem p'zewcźuego z góry. Przewo- 
źne liczy się osobno za od eglość do stacji Sniatyn- 
żalucze, a osohno za odlegiość od tej stacji do gra- 
nicy Państwa (9 klm.). Nal żytość za przestrzeń oi 
granicy Państwa do stacji Gziuote Giica-Vod1, 9- 
płaca odbiorca w rumuńskiej stacji przeznaczenia 
wedle taryfy rumuńskiej. 

— trzeniesianie archiwum wojskowego. Ar- 
chiwum wojskowe dowództwa vkręgu korpuśzego we 
Lwowie zostało przeniesione z dawnego pałacu ksią 
żąt Jabłonowskich do nowego lokalu, t. j. do ars:- 
„alu króla W adysława IV. przy ul. Podwale 13—15 
opok kościoła OO Dominikanów. 

— Zwrot mienia po'skiego. W poniedzialek 
otwerio V. plenarne posiedzenie mięszanej komisji 
polsko-sosyjsko-ukraińsk ej specjalnej w Moskwie, 
przy udzisie około 50 osób. Na porządiu dzi:nnym 
znejdowała sę sprawa zwiotu archiwum i bibl otek. 
Z 'ołano rozpatrzeć zaiedwie I punkt porządku dzien- 
nego, dotyczący zwrotu archiwum, urzędów central- 
nych mstanowienych w Rosji da byłego Królestwa 
Po'skieg0. 

— Ż. A. $. P. Gniazdo Lwów zaprasza ns 
nabożeństwo żałobne za duszę Ś. p. Stanisława Ko- 
żmianą, |. d.rektora tea ra kra owskicgo, zasłużo- 
nego wielce otoło sprawy teążrów polskica wychce- 
wawcy calej ple ady wiełsich artystów dramatycznych, 
utórzy sta!i się ozdobą scen w Polsce. 

Nabożeństwo odbzdzie się d ia 14 lipca b. r. 
o godz. 10 runo w kościeie UO. Bernardynów. 

— Wycieczka czeska w Foiscs. Z Pragi 
wyjechała dnia 6 b. m. wyciecz:a czesk ch akadz- 
mików w lczbie 20 pod przewodniciem łektorki ję- 
zyka polskiego Franciszki S$ wi rstiej, celem zwie- 
dzenia Krakowa, Wie'iczki, Zakopancgo, Gdańska 
, Poznaria. 


— Zjazd fe rmażeutów. Dzienniki krakowskie 
donoszą, że w lokalu oddziału małopolskiego Tawa- 
„zystwa farmaceutycznego „Unitas“ odbył się 4 Zjazd 
d.legatów Związków zawodowych farmaceutycznych 
pra own ków Rzeczypospolitej. Na Zjazd przybyli de- 
legaci z Warszawy, Łodzi, Radomia, Zagłębia Dą- 
browskiego, Kielc, Lwowa i Górna:o Śląska. G+ 
rące przyjęcie Zjazd zgotował przedstaw 'cielswi 
Górnego Sląska, który prześladowany przez Niem- 
tów Gpuścić musiał swą aptekę i pracuje jaks 
farmaceuta w aptece w polskiej części Górnego 
Śląska. Zjazd po w;słuchaniu sprawozdań z dzia- 
ialności poszczególnych oddziałów udzielił od- 
powiednich dyrektyw. Dalej uchwalił utworzyć kasę 
zapomogową stwierdził apoltyczność związku zawo= 
„owego  iarmaceutow i przeprowadził wybety no- 
wego zarządu. 

— Tagiczna śmierć pi'eta. 
zgiaął na lotrisku krokowskiem 


Wczoraj rano 
pilot por. Ludwik 


ich 1914—1920, zamierza pomieścić w Arch - | Nazimek. i 


pierw chałupa Dumy, a za nią cały 
poszły z 
wynosi przeszło 21 miljonów Mp. 

— Obrzdy „Pracy“. Z Łodzi donoszą: W 
niedziel; rozpoczęły się we wł:snym loxalu Pol-kich 
Związków Zawodowych cbrady deł:gatów polskiego 
Związku zawodowego  „Praca* z całej Rzpitej. Ze 
sprawozdań poszczególnych delegatów wynika, że 
Związek liczy obecnie przeszło 70.009 członków. 
Po wygłoszenia szeregu ref:ratów o az dłuższej d;= 
skusji Zjazd uchwajił cały szereg rezolucji. 

— Odkrycie składu broni niemieckiej. W pia- 
tek rano p:zeprowadziła centralna komisja miedzy- 
sciusznicza rewizję w arsenale marynarki w Kolonii. 
Znaleziono w pasach 136 lewiich : 38 ciężkich ka- 
rabinów maszynowych, 48 k rabinów maszynowych 
najnowszego systemu. Dytskcja arsenału oświadczy'a, 
że nie wię jaką drogą broń ta dostała się do ar~ 
senału. Istnieje możliwość, że zakład zatrudnizjący 
1GOU osób będzie zamtenięty. W związku z tem pra- 
cownicy zakłądu domagają się przepiowadzenia ener" 
giczaego Śledziwa w spriwie brosi, oraz zaw esze- 
nia w czynaościąch odpowiedzialn:c! kierowir ków. 

— holtra poczyna przybierać na Ukrainie 
rozmiary zastraszającz. W Odesi: choruje dziennie 
300 osób, w Charkowie 150, w Mibołajswie 109, 
Śm'e:telność miejscami d.chodzi do 75 pic. nigdzie 
nie jest mniejsza od 50 pre. Ogółem na Ukrainie 
od początku tej epidemii w rokn bież. zacz«rowało 
na cholerę przeszło 15.000 osċb. 

— Charitas, Według ostatnich urzędowych 
cyfr otrzymanych w Genewie, Komitet pomocy glo- 
dnym w Rosji, pracujący pod ogólnem kierownictwem 
dr. Nansena, żywi obecnie w Rosji i na Ukra nie 
640.305 dzieci i 391.214 dorosłych, czyli razem 
1,031.519 osób. 

-— Wyrəkw procesie o zamordowanie Tiszy. 
Trybunał wojskowy wydał wyrok w sprawie mor- 
derców hr. Tiszy. Oskarżonych uznano za winnych 
gwałtu i skazano aa roboty przymusewe od dwu 
čo siedmiu lat Winy morderstwa nie można bylo 
ustalić w bec tego, że oskarżeni, którzy działali pod 
naciskiem psychicznym nie mogli zdawać sobie 
spr wy ze zbrodaiczości swego dziaiania Sąd pod- 
kraśła w inotywach, że wprawdzie oskarżeni powinni 
byli odmówić wykonznia rozk zu, wobzc tego je- 
dnak, Że rozkaz otrzymali w chwili w której obo- 
w qzywały prawa wojenne, odinawizjąć przeto jego 
wykonania, narzziiiby własne życie. 

—0 

— (t z.) Wojszniczy pan Marcin. Matcin 
Romaukiewicz, murarz z zawodu. napad?! wczoraj 
rano w ui. Akademickiej na kupca Franciszka Bod:- 
klewicza, grożąc mu pobiciem. Powstało kelosalre 
zbiegowisko iawantura, kres któ ej położyła policja, 
aresztując wojowniczego Marcina. 

— tt. z.” Dzislny wożnica. Antoni Iwanow- 
ski, gospodarz z Krzywczyc, jech:ł z taką f:rtazą 
plac m Te dər’, iż obalił przechodzącego waśnie 
Mandla Zandla i potłukł go dotkliwie. Zandla opa- 
trzono w szpblialu izraelicki m. 

— (tz) Arssztow nie t*zach rzezim'eszków. 
W ręce policji wpadli wczora, dwaj znani rzezi mie- 
szki Jan Kiercz 1 Władysław Kozak. Nie uszedł te- 
zoż losu Zygmunt Wang, który okradł gospodarza 
Wasyla Rusiaka, zamieszwałego w Dielnikach, pow. 
Bóbrka, no kwotę 15 dolarów i 24.00 Mk. 

— (. z.) Znaczna zguba. P. Hzlena M słow- 
ska, żona radcy, jadąc tramwajem UL zgubiia złotą 
broszke, wartości 300.000 Mk. 

— (t z.) Zaginiosy eńłopak, Władzio Schmidt, 
liczący 12 lat, syn postarunkowego policji, zamie- 
szkały przy ul. Piotra i Pawła 7, zbieg! z doma 
przed kilku dn'ami i dotychczas nie powrócił. 

— (t. z.) Aresztowanie zładzisjk. Areszto 
wano miejasą  Adarefinę Hryszczyszya false Helenę 
Krawczyk, poszukiwaną przez posterunek policji na 
Bogdanówce za kradzież, popełnieną na szkodę nie- 
i kiej Kuzkowej. 

©— (t z.) lubilsr i bardzo dowcipni 
dwaj kolzo terzy, Zygmunt Kosturkiewicz i Kazi- 
mierz Daszyński koiporterzy znakżli w ul Koper- 
nika naszyjnik z pereł, reprezentujący wartość 
120.000 Mk. Chodzili po kilku sklepach jubilerskich 
prósując naszyjnik sprzedać, aż wieszcie zuależli 
„uczciwego“ jubilera nie'akego Weissa w Pasażu 
sikolascha, który naszyjnik ten kupił za 5.060 Mu. 
Znalazł się jednak właściciel naszyjnika, Miron Toł- 


szerzg go po- 
dymem. Szkoda 


` 
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mhacz, pochodzący z Rosji, który przy pemocy po- 


lici wasność swą odzyska. Obu chłopców are- 


'sztowano. 

— (t z.) Andzia ijaj ko hansk. Andzia Brar- 
dówna notowana na polici, przebrala się wc.oraj 
iwłeczórem w ubranie męskie i przechzdzała się ul 
N.nckiego w lowarzystw.e adonisa swego Kazimie- 
rza Kaszawy. Tę miłą zabawę przerwała in policja. 
iktóra oboje jako podejrzanych o szereg kradzieży 
przyaresztowała. 

— (t z.) Trup dziecka w stawis. W parku 
Kilińskiego w tamtejszym stawku znaleziono trupek. 
„kilkamiesięcznego dziecka płci męs:iej, które zape* 
'wne wyrodaa matka  utopiła. Za matką wszczęte 
poszudiwania, 

— (t. z.) Aresztowanie bandy:y i oszust 
W ręce policji wpadł Franciszek Kowalczyk, nale- 
„żący do szajki cszustów i złodzieji handlujących 
zegarkami tomb.kowymi i kradzioaem suknem. Wy- 
'słani za nim wywiadowcy przyaresztowali go aż w 
'Lublinie i przystawili do Lwowa. 

— (t.z.) Artylsrzysta zastrzelił dziewczynkę 
dak don>szą ze Sianistławnwa, onegdaj trzej podpic 
Żołnierze a tylerji wywołali w ul. Zosina Wcla awan- 
turę z dwoma cywilnymi. Ci poczęi uciekać, żoł- 
nierize zaś dali za uciekającymi kilka strzałów. Jeden 
‘strzal zranił cężko 12-letniqą Marje Z'ocińską, która 
w dwie godziny później zakończyła życie. Ar yłerzy- 
ści zostali aresztowani. 

Ofiary i pokwitowamia 
(złężone w Administracii). 


Na pomnik Konopnickiej: Seminaijum państ- 
wowe w Trembowli zebrane od uczniów 7000 Mk. 


Notatki A -artyStyczna. 


Repertuar Teatru Miejskiagy. 
Foczgtek przedstawień o godz. 7'3U wiesrorem. 


Dziś, we środę „Księżniczka czardasza“. 


Repertwar Tealra Małago (Mt. Gridszka 2). 


Dziś, we środę i czwartek, Kiki“. komedja Pice 


carda. 


Sprawy gospodarcze. 


(U) Wywóz ropy nafta vej i jej przetworów 
z'yravieę. Wywóz zagranicę ropy naftowej i jej 
przetworów, jak: nafta, parafina i wazelina, Świece 
parafinow», koks naftowy, asfalt naftowy. smoła 
naftowa, ropa, produkty destylacji oleju skałnego, 
fotogen; oleje: parafinowy i smorowy, eter naftowy, 
gazolina, ligrolna, benzyna i smary, uzależniony jesi 
od k.żdorązewego przedstawienia wywozowych cer- 
tyfikatów zwolnienia, wydawanych tylko przez Pań- 
'stwowy urząd naftowy. 

Główny urząd przywozu i wywozu nie udzie'a 
(zaświadczeń wywozewych na wywóz zagranicę nafty 
i jej przetworów. 


(71 nE BIE"... a WODO 
Karsy giełdowa, 
Lwów, dnia 12 lipca godz., 10:30. 
Marki niemieckie 11:30 (1225--12'35) 


Franki francuskie 477  <000—-009) 
Franki szwajcarskie 1440 {—-) 
Funty sterilngł . 26'900 {= —) 
Koroay niem-austte 20—00) (27—30) 
Wiedeń 6086—90  (245—25'5) 
"Korony czeskłe 109:—00 ` (135.—143) 
Praga „wypłata 00—06%0 (135—140) 
Lei ~= OPO, 
Lizy AP (—) 
Budapeszt (=) 

Paryż — 1000'00—006'00) 
' Berlin (12'70—12'90) 
‘Dolary amerykańskie 5940 - 6000 {6000-6160 
) „ kanadyjskie 5821—5880 (— 

Zurych Marki polskie 100 


Tendencja w markach niem. bardzo silna, w 
koronach czeskich silna, w dolarach amerykańskich 
chwiejRa. 


Pamiętajmy o braciach 
powracających z Rosji! 


„GAZETA LWOWSKA? z dnia 13. lipca 1922, 


ki źwiązku sędziów iMatopeisk. 


SEKCJA LWOWSKA. 


Sprawozdanie z walnego zgrom. członków. 

Przewodniczący, prezes Związku Sznaider, 
otwierając zgromadzenie poświęcił gorące wyra- 
zy wspomnienia pamięci zmarłych członków sek- 
cji. Żntwo Śmierci od dnia poprzedniego zgroma- 
dzenia było — niestety, obfite — i tak .zmarii sę- 
dziowie: Eugeniusz Kozłowski, Seweryn Bodnar 
Jan Kopciuch, Marjan Markiewicz, Nataniel Cho- 
micki, Karo! Leibschang, Feliks Mroczko, Herman 
Garfein, Artur Kromp, Stanisław Słotołosicz i em. 
sędzia Wiadysław Becker. Pamięć zmarłych 
uczcili zebrani przez powstanie z miejsc. 

W dalszym ciągu swego przemówienia dał! 
prezes ogólny obraz działalności Sekcji i czynno- 
ści wydziału w okresie sprawozdawczym (od 1. 
października 1921.) 

Szczegółowe sprawozdanie przedstawił se- 
kretarz Związku Bańkowski. Dla braku miejsca 
ograniczamy się, do przytoczenia najważniejszycii 
dat; obszerne sprawozdanie będzie udzielone 
członkom sekcii do wiadomości za pośrednictwem 
Kół miejscowych i naczelników Sądów powia- 
towych. 

Praca wydziału bostępowała nadal w wyt- 
kniętym dawniej kierunku, zdążając do zapewnie. 
nia należnego mu w państwie stanowiska, do w- 
strwałenia oskęgniętych już na tem polu zdobyczy, 
a równocześnie do poprawy jego bytu materjal- 
nego, zachwianego poważnie ogólną sytuacją fi- 


A ees 1 ZZ ZZ A O a ZE HE. 


mm | NAtSOWĄ państwa. W czasie tak krótkim (zaled- 


wie 9 miesięcy) nie podobna było oczywiście 
przeprowadzić szerszej akcji, uzyskano jednak to, 
ce w danych warunkach było możliwem. 

Wydział zajmował się następującemi Sprawa- 
mi i przedłożył odpowiednie memoriały; a miano- 
wicie: e brakach w sądownictwie, w sprawie po- 
krzywdzenia sędziów i prokuratorów przez prze- 
pisy wykonawcze do ustawy o uposałżeniu z r. 
1929., w sprawie podwyższenia dodatków star- 
szeństwa, w sprawie postmięcia pewnei kategorii 
sędziów do grupy wyższej, w sprawie obsatze- 
nia opróżnionych posad sędziów Sądu naiw., 
przyznaniu sędziom dodatków  sustentacyjnych; 
projekt ustawy o uposalżeniu sędziów i prokura- 
torów, opinię o projekcie nowej ustawy o ochro- 
nie lokatorów, memoriał w sprawie projektu sta- 
ttu adwokackiego, w sprawie wynagrodzenia za 
udział w komisjach egzaminacyjnych, opinia w 
sprawie zmiany niektórych ustaw procesowych, 
nałeżytości sądowych, o projekcie pragmatyki 
służbowej. 

Członków przybyło 30, ubyło 190, pozosta- 
ło 529. 

Dochody Sekcji wynosiły 172.356 mk. 84: t. 
rozchody 125.428 mk., nadwyżka wynosi 46.928 
mk. 87 f. Dochód funduszu zapomogowege wy- 
nosił 95.895 mk., rozchód (użyty wyłącznie na 


zapomogi) 62.000 mk., nadwyżka 33.895 mk. bz 


dzte wkrótce rozdaną. 
_ Na wniosek Komisji rewizyjnej zgromadzenie 
udzieliło wydziałowi absołuterium. 

Ruch Kół miejscowych zwolna się zwiększa, 
najwiecej ruchliwości okazały Koła w Przemyślu 
i Samborze, Kolo btwowskie po ostatnich wybo- 
rach zaczęło się ożywiać. W okresie sprawo- 
zdawczym nastąpiło zbliżenie się naszego Zwią- 
zku ze Zjednoczeniem sędziów w Warszawie, na 
posiedzeniach wspólnych 4.15. marca br. w War- 
szawie wyłeniono spółną Delegacię cełam popie- 
rania ogólnych postHwatów sędziowskich w ca- 
łem państwie, zanm będzie można przystąpić do 
utworzenia centralnego Związku wszystkich na- 
szych zrzeszeń sędziowskich, w którym to kie- 
runku podjęto starania. 

W zakresie poprawy bytu materjalnego wy- 
dział i bezpośrednio przez interwencję u p. Mini- 
stra sprawiedliwości oraz przez memoriały starał 
się osiągnąć podwyższenie uposażestła sędziów i 
prokuratorów. Tym staraniom należy w znacznej 
mierze zawdzięczać ostatnie podwyższenie do- 
datku starszeństwa z ważnoŚcią od 1. stycznia br. 

Sprawozdanie powyższe przyjęło zgromadze- 
nie do wiadomości. 

Wybory dały następuljący wynik: Prezesem 
wybrano s. S. a. Adama Sznajdra (ponownie), wi- 
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ceprezesem s. s. a. Mieczysława Rossowskiego 
(ponownie), członkami wydziału: s. s. o. Jana An- 
toniewicza, s. s. o. Zenona Bańkowskiego (ponow- 
nie), wiceprezesa s. o. we Lwowie, dra Włady- 
sława Małaczyńskiego, s. s. o. Kazimierza Lajdie- 
ra, s. s. ©. Włodzimicrza Żegiestowskiego i apli- 
kanta Piotra Kapałę. 

Do komisji rewizyjnej: s. s. c. Hieronima 
Wierzchowiskiego, Feliksa Dziurzyńskiego 1 ma- 
czelnika Sądu powiat. S. HI. Feliksa Orzełskie- 
go; delegatami na walne zgromadzenie Związku: 
s. S. o. Zenona Bańkowskiego, aplikanta sąd. Fran. 
ciszka Linderta, s. s. a. Mieczysława Rosowskie- 
go i wiceprezesa S. o. Czesława Woycickiego. 

W końcu uchwalono wyrazić podziękowanie 
Redakcji „Gazety Lwowskie za umieszczanie 
na łamach tego pisma sprawozdań i komunikatów 
naszej a 
KZT WEJ U 


uch luiowłany na placu 
Targów Wschodnich. 


Ruch budowlany na placu Targów wzmaga 


się z każdym dniem i przybiera stopniowo ze- 
szłorotzne gorączkowe tempo. Budowę pawilonu 
Banku Małopolskiego doprowadzono w kilkunastu 
dniach do wiązania dachowego. W pawżlonie tyn 
pomieszczenie znajdą eksponaty wszystkich za- 
kładów fabryczirych, przez Bank Malopolski îi- 
nańnsowanych. 

Nowy centralny pawilon Targów rośnie, jak 
ma drożdżach. Dztwigające się już z fundanrentów 
mury zarysowułą coraz wyraźniej piękne | cha- 
rakterystyczne kontury tego wspanialego 
gmachu, którego część środkowa w kształcie o- 
gromnego półkoła, stanowić będzie w perspekty- 
wie aleji wiazdcwej od ul, Stryjskiej prawdziwą 
pod wzgledem anchitektonkczaym ozdobę placu. 

W miarę rosnącego napływu zgłoszeń wy- 
stawców z krain i zagranicy okazało się jednak, 
że na pemiieszczemie zgłoszonych eksponatów i 
ten parwiłon zajmujący 5.400 mtr. kw. przestrzeni 
nie wystarcza. Zarząd Targów przystąpił skut- 
kiem tego do budowy dalszych trzech pawiłonó w, 
z których każdy zajmie po 1.000 mtr, kw. prze- 
strzeni. Dwa z nich staną symetrycznie po obi 
stroubch pawóśkonu Banku Przemysłowego na 
lewo od kwiatowego gazomi w dawnym basenie 
wodnym przez Pałacem Sztuki, trzeci z nich na- 
przeciwiko pawiłonu Syndykatu przy ałeji prowa- 
dzącej z placu na tor wy5cigowy. 

W budowie fest ponadto budynek admni- 
stracyky Targów, który zajmie powierzchnię 400 
mtr. kw. na polanie po lewej stronie głównej 
bramy wchodowiej i mieć będzie dwa wejścia, je- 
dno frontowe od ul. Poniatowskiego, drugie zaś 
z pacu. W budynku tym prócz biur instytucji 
znajdzie pomieszczenie w specjalnych ubikacjach 
Urząd pocztowy i telegraficzny, o ile z powodu 
braku czasu na załatwiemie potrzebnych formal- 
ności urzędowych nie dojdzie do skutku projek- 
„|totwiang pierwotnie przez Ministerstwo Poczty 
budowa własnego ma ten cel pawilomu. 

Obok dworca Targów Wschodnich przy do- 
wozowtym torze kolejowym. między pawilonem 
naftowym a pawilonem Ziemskiego Banku Kre- 
dytowego, buduje własny pawiłon dta swego 
działu administracyjnego biuro transportowe Tar- 
gów Wschodnich utworzone w nowym składzie 
przez zespół firm ekspedycyjno-handiowych Tow. 
Akc. C. Hartwig w Poznaniu i Połbal w Warsza- 
wie. 

Na pomtieszczenie słynnych swych wyrobów 
artystycznych buduje własny, gustowny kiosk 
krakowski zakład witrażów, oszkłeń i mozatk S. 
O. Żeleńskiego. 

ESE TREE PP EROTYKI 


Ź. ARRIRZY NIE . 


ła 
Dnia 30. czerwca odbył się koncert wiotimi- 
stki p. Heleny Szłapakównej uczenicy prof. M. 
Wolisthala. Przypływ publiczności  miczypełnie 
dapisał, natomiast okazałe wprost przedstawiał 
sie suboes artystyczny miodej i wysoce trzdałnio- 
mej konoertaaiki — W: pierwszym rzędzie porywa 
słuchaczów piękność i rzewnośŚć tom: o „wanuni- 
aie“ niezwykie wiefkim, rzec mażma Śmiało, po- 
tężmym. Zwfiasucca steama g“ omasa się: 


hrzmieniiem, którego pozazdrościłby p. Szłapa- 
kównej niejeden może wirtuoz już rutynowany i 
uznany. 

Interpretacja koncertu Wieniawskiego (D3 
wypadła doskonale, a jeszcze głębsze wrażenia 
wywarły utwory, w których wielkość tonu imoże 
się w całej pelni uwydatnić, jak n. p. „Air“ Bacha, 
| Paganiniego fantazja „Moise”. 

Brawurowo odegrany taniec hiszpański Sa- 
rasatege, Wywołał oklaski serdeczne i  niemil- 
knące. 

* 

Obsada ról w „Fauście“ Gounoda, uległa w 
piątek, 7 bm. radykalnym zmianom: partię Meii- 
sta Śpiewał po raz pierwszy p. Herman Horner, 
a równocześnie debiutował — jako przedstawi- 
ciele postaci Fausta i Walentyna — pp. Tadeusz 
Szymonowiicz i Franciszek Schütz. 

Referat z tego nacechowanego dość niejedno- 
Wiem powodzeniem artystycznem wieczoru Wy- 
pada rozpocząć ocenę debiutu p. Schitza, wystę- 
pu stanowczo maludałniejszego, gdy chodzi o 
sukces wokalny i nawet o wałor sceniczny po- 
staci Walentyna w poróweianiu z kreaciami po- 
wyżej wymienionemi. Istotnie przepiękny, szla- 
chetnie zabarwiony i odznaczający się niezwykłą 
wydatnością dźwięku metalicznego barytoh p. 
Schiitza nie należy jeszcze do rzędu głosów: wy- 
szkołonych już zupełnie prawidłowo, lecz mimo 
licznych uiawniających się w kantyłenie i recy- 
tatvwach braków wywołuje on nieraz wrażenia 
wprost immponujące słuchaczom. Głos ten zapo- 
włada bardzo wiele, jakkolwiek artystyczne wy- 
zyskanie tych wyjątkowo pięknych środków wo- 
kalnych nazwać można — jak dotąd słusznie „mu- 
zyką przyszłości". 

Mniej korzystnie w całości przedstawiają 
sie środki wokalne tenora p. Szymonowicza, a 
między zaletami głosu i szkoły panuje tu stosu- 
nek wprost odwrotny. Umiejętnie prowadzone i 
poważne studja wokalne są widoczne: p. Szymo- 
nowicz śpiewa muzykałnie i frazuje inteligentnie: 
głos jego zdobywa się częstokroć — zwłaszcza 
pod wzgledem Śmiałego atakowania wysokiich po- 
zycyi — na efekty dość pokaźne, lecz pozbawiona 
świeżości i sympatycznego brzmienia barwa gło- 
su obniża nieliednokrotnie ostateczny rezultat i 
wartość niezaprzeczoną rzetelnych usiłowań ar- 
tystycznych debiutanta. Gra sceniczna, pod wpły- 
wem „tremy* bardzo niezdecydowana i typowo 
aniatorska, wiele jeszcze pozostawiała do życze- 
nia; zresztą nie ulega wątpliwości, że sceniicznie 
udatnej kreacji Fausta od Śpiewaka stawiaiącego 
swe pierwsze kroki żądać nie można. Wydosko- 
nałenie gry wymaga dużo pracy 1 czasu. 

Kreacja p. Hornera (Mefisto) tak szczęśliwie 
zapoczątkowana doskonałem  odśpiewaniem arji 


H. G. WELLS. 20) 


Ogień nieśmiertelny. 

ę Z angielskiego przełożyła 
Brunona Bruchnalska. 

(Cilag daiszy.) 


+ 


doktor. - 

— Czytałeś pan tę książkę | — zapytał Sir 
Eliaz. 

Doktor mruknął w sposób oznaczający i po- 
twierdzenie i niechęć zarazem. Wyraz iego twa- 
rzy wskazywa fanatyka nauki. 

— Teraz nawet znamy szczegóły przejścia —. 
rzekł Sir Elifaz. — Mamy pewne dane. Wiemy 
naprzykład, że ludzie okalłeczeni potrzebują wię- 
icej CZASU, niż mni, by powrócić do swoiei postaci 
Jest wzajemny stosunek pomiędzy tem podle- 
głem zniszczeniu ciałem, a ciałem  duchowem, 
które je zastępuje. Tam wyżej istnieją także le- 
karze duchowi. którzy pomagają w takich wy- 
padkach. 

Ciała spalone sprawiają pewne trudności... 
Różnica płci istnieje wyraźnie, lecz ziemska 
szerstkość zamiera. Namiętności gasną w tym 
lepszym świecie. Wszelkie namiętności. Nawet 
zwyczaj palenia i tęsknota za alkoholem. Nie od- 
razu, Niedawno zmarli proszą czasem © cygaro. 
Więc dają im cygaro, cygaro wyższego rzędu i 


t 
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„O złotym cielcu”, pózniej stopniowo opadała i —|jeden kilometr od Rzeszowa. W mieście wybu- 
niestety — podczas sęrenady wykazywała nawet|chła panika i ogólne przerażenie. 


rażące błędy w intonacji. Niespodzianka ta była 
dość nie miłą dla tych wszystkich, którzy odno- 
szą się do zdolności p. tłlernera, śpiewaka muzy- 
kamego z miezachwianem dotąd zawławiem. Mefi- 
sto jego nie cieszył się powodzemim, na całość 
kreacji uiemnie też wpłynęła dość, niefortunna 
charakteryzacja artysty: maska słabo tytko zbli- 
żona do typu mefistowiskiego. Być może, że w 
przyszłości wszystko to ulegnie zmiamie na lep- 
SZE... 
Inde partje pozostały w miezmienionei ob- 
sadzie. Chóry i orkiestra trzymały Się pod batutą 
dyr. Bronisława Wolfsthala przeważnie dobrze. 
Fr. Neuhanser. 


PRZ SC 
M ielki wybuch prochowni 
| w Rzeszowie. 

(t. z.) Jak nam telefonicznie donoszą z Rze- 
szowa wczoraj około 6 wieczorem nastąpił 


olbrzymi wybuch w prochowui wojskowej, 
położonej we wsi Powiczna, odległej zaledwie 


Detonacje ięły się powtarzać jedna po dru- 
giej a na miasto jęły padać 


pękające pociski działowe, 

Wybuch nastąpił wskutek pokaru. W pro- 
mieniu tej znajdował się skład amunicji do cięż- 
kich dział. które poczęły eksplodować, siejąc od- 
łamkami na wsze strony. Wosko, ani straż po- 
Żarna nie mogą gasić pożaru, ani też rozpocząć 
jakichś kroków zaradczych, gdyż ciągle następu- 
ją eksplozie pocisków (granatów) ciężkiego ką- 
libru. 

Wieś Powiczna stoi w płomieniach, 
pożar ogarnął i sąsiednią wioskę, 

Dotychczas nie ustalono, czy są jakie ofiary 
w ludziach. Dalszych szczegółów na razie brak, 
to tyfko wiadome, że wioska Powiczna prawie 
w zupełności zniszczoną została. 

Przyczyna  ekspłozji nh razie niezbadana, 
praw.dopobnie nastąpiia ona wskutek  nieostroż- 
ności. 

Dochodzenia z ramienia wtojskowości zosta- 
ły już widrożone. 


TELEGRAMY. 


SZERZENIE SIĘ P$ĘAWOSŁAWIA WŚRÓD 
LUDNOŚCI POLSKIEJ. 

Lwów. (AW.) Korespondent Agencji Wscho- 
dniej z pogranicza mad Zbruczem donosi: Korzy- 
stając z braku księży rzymsko-katolickich, którzy 
zmuszeni byli do ucieczki przed terorem sowiec- 
kim równocześnie z akcją księży grecko-katolic- 
kich rozpoczęli równicż popi prawosławni agita- 
cję wśród chłopów: polskich na rzec prawłosła- 
wla, Zajmuje się tą sprawą z inicjatywy archi- 
reja prawosławinego Plimena w Kamieńcu grupa 
popów: tzw. sztudystów. Jest to rodzaj sekty pra- 
wosławnej, powiołanej do agitaoji wśród ludno- 
ści polskiej. Sekta ma swój zarząd w Kijowie a 
filie po miastach i miasteczkach Stary Sobór w 
Kamieńcu (b. kościół 'Karmelicki) oddano do u- 
żytku tej sekty.  Agitacia prawiosiawna szerzy 
wśród ludności katolickiej ogromne sywostoszenia. 
W Bałcie od czasu zamknięcia tamtejszego ko- 
ścioła nzymsko-katolickiego przeszło na prawo- 
sławie 48 rodzin polskich, Podobne wypadki za- 
chodzą w licznych innych miejscowościach. W 24 
miejscowościach naliczyliśmy 483 rodzin, która 
przyjęły w ostatnich czasach prawosławie, Stało 
się to przedewszytkiem tam, gdzie od 2 lat z gö- 
rą niema księży katalickich. 


Nikt nie prosi a węęcej (Dzieci nie rodka tam wcale: 
Nic podobnego. To trzeba doskonale zrozumieć, 


|*o ważne. Tutaj jest miejsc urodzin; tutaj poczy- 


nają się żywoty. Ta mała, niegościnma planeta 
iest szkółką drzewa życia. Gdy wypełni swoje 
przezmaczęnie i zaludni wyższe planety, włiedy 
może zamarznąć, iak pan mówisz. Pusta skarupa. 
Nic nie znaczące pudło, z którego wybrano na- 


|siona. Oto są myśli, pocieszające i owdowne my- 
— „Raymond, od początku do końca, —rzekł śli, które otrzymały sankcję naszych 


najwyż- 
szych naukowych i filozoficznych powag. 
„Pomyślmy tylko „jakie będzie to życie 
tam, bezwątpienia w zupełnie innych rozmiarach 
przestrzeni; ten Świat obracający się w sferach — 
sfery to jest metafora ma się rozumiemieć, pomię- 
dzy któremi ludzie krążyć będą tu i tam, miesz- 
kać w pewnego rddzalm domostwąch, otoczeni 
przez pewnego rodzaju rzeczy piękne, sporządzo- 
me, — fak nam donoszą z wyzijiewów rzeczy — 
które posiadamy tutaj, To jest ciekawe, lecz Zw- 
peime uprawdopodobne. Nasze ulubione pieski 
też znajdą się tam. Przemienione podobnie. Ta 
myśl stała się wielką pociechą dla Lady Burrows. 
Mieliśmy pieska, nazywał się Fido; mahrsi-usi, 
mału-usieńki piesek, mądry, iak człowiek... 
Błogosławieni w tych kramach zabawiają 
się najwięcej rozmawia, Nie mogę sobie wyobra- 
zić innego zalięcia. Raymond był obecny ma roe 
dzaju recepcji w sferach najwyższych. Była to 
łaska niezmierma. Być może grzeczność dla Sir 
Olivera. Ujrzał prawdę objawtoneji religii, rzeę 
możma ucieleśnioną. Chwila ta była nadzwyczai- 


NOWA WOJNA. 

Hannower. (PAT.) Radio. „Daily Mail" dora 
si z Aten, że w pałacu królewskim odbyła się Ra 
da wojenna, w której wzięli udział król oraz głó 
wimodowodzący wojsk w Azji Mniejszej. Jak sty- 
chąć, postanowiono dnia 11. lipca ogłosić w ca- 
łej Grecji stan wojenny i mobilizace młodszych 
roczników, aby uzyskać dalsze 100 tys, żołnierzy 
i podiąć operacje przeciwko Turcji, > 

FRANCUSKIE WARUNKI KREDYTU DLA 

ROSJI. 

Haga. (AW.) Na posiedzeniu Komisii kredyto- 
wej Krassin przedstawił sposób, w jaki rząd ro- 
SYISRT pragnie użyć kredytów, któreby mty mu 
udzielone na poprawę komunikacji. Delegat fran- 
cuski przypomniał, że ewentualny udział francu- 
skiego kapitału w kolejach rosyjskich możliwy 
iest tylko po daniu gwarancji materialnych i mo- 
ralnych przez Rosje. Co do pierwszych, to war- 
tość ich musi pokrywać wysokość pożyczki, co 
do moralnych gwarancii Rosja musl się zgodzić 
na kontrolę francuską. Francia pożyczyłaby na 
rzecz koleji rosyjskich 3 miljardy, posladając za- 
bezpieczenie w rosyjskich obligacjach, nie udzieli 
jednak nowych pożyczek, jak długo Rosja nie 
uzna tych gwarancji. 
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ną. Sir Oliver pomija bardziej uroczyste szczegó 
ły. Lady Burrows ma zamiar pisać do niego, Ona 
tak lubi szczegóły. Lecz mie chcę się rozwodzić 
— rzekł Sir Elifaz — nie chcę się rozwodzić. 

— | pam wierzysz w te brednie? — snytał 
doktor tonem najgłębszego niesmaku. 

Sir Elifaz powtał całą postacią swoją ku W: 
taljącemiu. 

— O tyle o jle uboga ziemska mowa jest w 
możności wyrazić sprawy duchowe. — zastrzegł 
się, 

Spojrzał na swoich kolegów wzrokiem wy- 
raźnie wyzywającym. 

Pam Farr i pan Dad, obaj, mieli lekko zaw- 
stydzone twarze, a uszy pana Dada były częre 
wane, 

Pan Dad odchrząknął. 

— Pewny jestem, że w tem coś jest.. w ka- 
żdym razie — rzekł pan Dad głosem zmienionym, 
usiłując dopomóc ile możności. 

— (Gdybym się uredził z warga zajęczą — 
rzekł doktor — czy i to byłoby poprawionem? 
Czy idjoci z urodzenia także bywają uduohowie- 
ni? Co dzieje się z psem, którego zastrzelono Z 
powodu, że się wściekł? 

Na te wszystkie pytania -- odrzekł! Sar Eli- 
faz pogodnie — jest tylko jedna odpowiedź... nia 
wiemy. W jaki sposób moglibyśmy wiedzieć? 
(Ciąg dalszy nastąpi.) 


ł 


OSZENIA. 


EEGYTA W SPRAWIE 
UZNANIA ZA ZMARŁEGO. 


F. 11, 22/6. Sprostowanie, W edyk- 
cie dotyczący: uznania za zmarłego lika Turmysa z Zu 
lina, a ogłoszonym w „Gizecie Iwowsxiej* z 25, czerw- 
‘ca 19.2. r. Nr. 130, pe.s uje się zaszłą omyise rodo- 
wodową. — Ma być: liso Turiny3, Syn Mauja i Anny, 
a nie: syn Iwaia i Bn:y, 

Sąd okręzuwy, Odział 1V. 

Stryj, 80. czerwca 1912. 6869 

T. 347 20/5. Nykoła Hładk, syn Sebastjana i Ka- 
tarzyny, uro.żony 17 grudała 1883. r. w Stulsku, gri- 
kat, gospodarz tamze zamieszkały, ożeniony 6. marca 
1910. r z Mują Worove:, wedie zaprzysiężonych Z - 
znaiń świad ów Wasyia Worobec i D.mytra juryme 
brał czynny udziat jako żolnierz austejącki w wojnie 
światowej i z początkiem tejże w toku 1914, zaginai 
bez żadnej wieści po u.ień dzsiejszy, Gdy zatem 
przyjąć należy, że zachodzi ustawowe Gomniemanie 
śmierci przeto wdraża s.ę na prośbę jego żony Marj 
z Woi1cbców Hładkizj w S.uisku postępowanie, ceren: 
uznana za zniariego i cel m rozwiątinia maiżeń;tw:. 
Wydaie się przeto ogóine wezwanie, aby udzielono 
Sądowi fub Drowi Fairasymowi adwokatowi w Stryju, 
którego ustanawia się kuratorem nievbecnez0 i obrot- 
cą jego węzła małżeńskiego, wiadomości o powyź wy- 
mieniossyin. Nykołę Hładkie.o wzywa się, aby przed 
niżej wymienionym Sądem stawił się lub w inny spo- 
sób uwiadomił o swem życiu, Sąd tutejszy na ponc- 
'waą prośbę po up ywie sześciu (6; mies ęcy licząc oc 
dnia ogioszenia nin e szej u.hwały w „Gizecie Iwow- 
skiej“ i po uzupeinienin dochodzeń rozstrzyznie © uzna» 
niu za zmarłego i G rozwiązaniu małżeństwa, 

Sąd okręgowy, Oddział IV. 

SI, 17. maica 1922, 


6667 


T. 108/22. Zarządzenie postępowania celem uziz- 
nia za zmarłego Juljan Szpaczyń:ki, syn Jana, urodze- 
v w Bazarze powiat Horodenka, ożeniony od duia 6 
'maj: 1905. r. z Joaaną z Dżibijów, wed.e zaprzyziężo- 
mych zczauń świadka i wnioskodawczyni joanny Szpz- 
czyńskiej powolany w czasie ogólnej mobilizacji dnia 
4. sierpnia 1914.r, do siużby wojskowej b. siły zbroj- 
nej zustr-weą. Pisał deponenice ostatni raz w paź. 
dziern ku 1913, r. z włoskiego frouta kartkę, w kt r" 
daniósi, że jest chory na biszpankę i jedzie do szpi- 
tala. Od tego czasn nie otrzymała deponen:ka wiado- 
mości od męża. Wedle poświadczenia Uriędu gmł: - 
nego w=DBąbkach z dnia 6. marca 1922 r. Jul an Szpa- 
czyński cotychczas do gminy nie powrócił i nie m 
„o nim wiadomości od r. 1918, Gdy zatem można przy- 
jąć, że zaistnieją warnnki ustawowego domniemani:. 
śmicrsi w myśl § £4, |. 2. ust. cyw. i § 1. ust. z 31 
„marca 1918. r. Dz. r. p. Nr.128. i Rozp. min. z 8 kwie - 
mia 1918. r. N. 134 Dz.p.p, zarządza się na wniosek 
jJoanny z Dzibijów Szpaczyń .kej żony zaginionego po- 
'stępowanie, celem uznania wymienionej osoby za zmar- 
lą, a zarazem ogłasza się wezwanie, ażeby udzieluno 
iwiadomości o zaginionym Sądowi albo p. adw. Dr. Bosa- 
kowskiemu w Horcdence, kiôrego ustanawia się kura- 
torem nieobecnego, Juliana Szpaczyńskiego syna Jana 
wzywa się, o ile żyję, aby stawit się przed podpisanym 
"sądem lub w inny Sposób dał znać o sobie. Po dniu 1. 
jgrudnia 1922 r. jednakowoż nie wcześniej jak w 6 mie. 
sięcy od dia ogłoszenia tego edyktu w gazecie urzędc. 
wej, Sąd na ponowny wniosek orzeknie ostateczai- 
o uznaniu za zmarłego. 
Sąd okręgowy. Oddział IV. 
Kołemyja. 9. maja 1922. 6393 


T. V.57/22/4. Jakób Sowa, urodzony 1886. roku 
w Piątkowej powiat Rzeszów, syn Jana i Katarzyny, 
qowołavy ogólną mobilizacją da służby wojskowe. 
jprzydzieiony iako kapral do austr, 40. p. p, brał udział 
'w wojnie na froncie rosyjskim i od jesieni 1914. r. nie 
ma o nim Żadnej wiadomości. Gdy zatem przyjąć na- 
leży, że zachodzi ustawowe domniemanie z $ 1. usi. 
'z 81 marca 1918. r. L. 128, Dz. p. p., wdraża się na 
prośbę Katarzyny Sowy postępowanię, cełem uznani: 
iza zmarłego — zaginionego, a jego małżeństwo z 
rozwiązane. Wydaj: się przeto ogólne wezwanie, aże- 
iby udzie'ono Sądowi albo kuratorowi Drowi Schra!. 
12rowi w Rzeszowie, którego ustanawia Się ob:oń:s 
związku małżeńsk ego wiadomości e powyż wymienio- 
nyni Jakoba Sow; wzywasię, aby przed niżej wymie- 
nionym Sądem stawił się lub w inny sposób uwiad>- 
mło swem życiu. Sąd tutejszy na ponowną prośbę 
po dniu 30. grudnia 1922, roku rozstrzygnie o uznaniu 
za zmarłego. Sąd okręgowy, Oddział V, 

Rzeszów. dnia 3. czerwca 1922. 67:0 

T. 50/22/3. Jan Barttomowicz, syn Jaha, urodzo- 
ny dnia 1. lipca 1879. r. w Dobrotworze powiat Ka- 
mionka strum., powławy z wybuchem wojav do słuźby 
wojskewej dotąd nie wrócił, Swiadkowie Franciszek 
Tezel i Franciszek Zoroniec zzodaie zzznali, że razem 
z Bartłomowiczem dnia 8. września 1914.r. brali adzi .i 
w bitwie na polach Wieiopola koło Janowa gdzie J:n 
Bartłomowicz padł raniony. Obaj świadkowie widziel. 
Bartłoniawicza leżącego na zeni i robiącego wraż'- 
nie, iż już nie żyjs. Gdy wobec powyższego prawdo- 
podebnem jest, że zaginiony nie żyje, przeto m wnio- 
sęk jego żony Marj z M»ksymowiczów Bartłomowi= 
czewej wdraża się postępowanie, celem uznania jena 
Bartłomowicza za zmarłego, a małżeństwo z nim za- 
(warte za rozwiązane, Wydaje się przeto ogólne wc- 
zwanie, aby udzielone Sądowi lub kucatorowi adwoka- 
towi Drowl Eidelbergowi w Złoczowie, którego zara- 
zem ustanawia się obrońcą węzła małżeńskiego, wia- 
|domości o zaginionym. Gdyby zaginiony żył winien Sa- 

€ 


„GAZETA LWOWSKA” z dnia 18. lipca 1922. 


A O EZR OD EA ZORRO, DO ZEE TARO OE RE NCR RE DB 


dowi donieść o swem życiu. Na ponowny wniosek po 
upływie 6 miesięcy od dnia ogłoszenia edyktu w „Gaze- 
sie iwowskiej”, rozatrzygnie Sąd ostatecznie powyższy 
wniosek. Sąd okrerowy, Odóćz:at IV. 
Złeczów, dniu 18 maja 1922. 6819 
T. 264 21/4. Edvkt. iwan Mvhowycz, sn Fade- 
ai Marji, urodzony 23, czerwca 1857. r. w Orawczy” 
„1. grkat, rolnik, tamże zam eszkały, wegie zaprzy- 
sężonych zeznań świadza Wasyla Wołos brał czynty 
sdział jago żetnierz austcjacki w jesieni 1314, r. w bite 
wach ua froncie rosyjskim i wśród jednej btiwy zosta: 
zbity kulą nieprzzjacielsky i w obecności Świadnż 
pochowany. Na prośbę jego matki Marii z Watabowi- 
czów Moeowycz w Orawczyku wdraża się postępowa- 
sie, celem udowodnienia zazziej śmierci zaginionego. 
Wydaje się przeto ogólne wezwanie, aby uwładomiono 
3ąd na'dalej do trzech miesięcy, licząc od dnia og!0- 
zenia niniejszej uchwaly w „Gazecie Iwowskiej* O za- 
ginionym lwanie Myhowyczu. Po upływie powyższego 
czasokresu i podjęciu dowodów wyda Sąd ostateczne 
orzeczenie. Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Stryi, dnia 11. marca 1932, 6367 
T. 6/22,8. Wdrożenie postępowania celem uzn:- 
aja, za zmarłego. Grzegorz Hrynków, syn Bazylego 
: Anastazji, nrodzony 27. listopada 1873 r. w Wielso- 
volu. ostatno tam zamieszkały, brat udział w wojne 
į ko żołnierz austrjicki przy odaziaie robe'niczym we- 
ile przeprowadzonych dochodzeń w roku 1915, Zus!ał 
w stanie ohorym wywieziony przez Rosian w głąb Ro- 
sji i od tego cz:su me daje o sobie żadnego znaku 
życia. Można zatem przyjąc, iż zajdą warunki usta- 
owego domniemania śmierci po myś:. § 24. 1. 2. u. 
~ wzgl. ust. z 31. m .sga 1918. r. Nr. 125 Dz. p. p., 
Wobec.:ego na waiosex Katarzyny Hryńków zarządza 
ię postępowanie, celem uznania wymienionej osoJv 
«a zmarłą, Wiadomości o zaginionym nałeży udzie ić 
~ dowi. Zaginionego wzywa się, aby jawił się prze: 
podpisznym Sądem, o iie żyje, lub w inny sposób da 
sta? © sobie, Po dniu 17, października 1928. r. wzylę- 
dnie w sześć miesięcy od dnia ogłoszenia tego Zarzą- 
dzenia w gazecie urzędowej Sąd na ponowny wnio- 
sek wyda ostateczne Orzeczenie. 
Sąd okręgowy cywiiny, O/dział V.L 
Lwów, 17. maica 19.2, 6887 
1 87,:2;4. Michał Guszu!'ak, syn Dmyira, urt- 
dzony w Pauszowce, dria 6. listopada 188Ł.r. wyjecha 
¿ilka lat przed wojsą w celach zarobkowych do Amt= 
rysi i wedle zaprzysiężonych zeznań świadka M koia- 
a Guszu2ka miał umrz é w jesieni 1918 r. na hisz- 
pankę w Hitatlen — Nv -Y crk. Gdy wobec tege jest 
orawdopodobne, że osoba wym eniona poniosła śmierć, 
zarządza się na wniosek M cji Guszuł:k posiępówz- 
1e, celem udowodnledia jej śmierci, a zarazem ogi - 
sza sę wezwanie, aż;by do dna 25. września 1922, r. 
albo Sądowi albo Ur. widrakowi w Czortkowie, ktori- 
o ustanawia się kuratorem udzielono wiadomości 0 z: - 
sinionym. Po upływie tego terminu i po przeprowa- 
Jzeniu dowodów Sąd orzeknie ostatecznie o wniosku 
Sąd okręgowy, Oddział 1V, 
Czortków, dnia 29 maja 1922. 67:4 
T. 52/22/3, F.anc szek Solecki, syn Piwła i Ma - 
janny, urodzony i zamieszkały w Rym. nowie, z zawo- 
du murarz, z ogłoszeniem ogóinej mobilizacji odszed 
do czynnej służby wojsk wej, którą pełnił przy aimi 
iustr. na różnych frontach, « ostiatio na froncie włos 
kim. Oststnią wiadomość nadesłał 25. maja 1917.r,, 
i od tego czasu wszelki s uch 0 nim zagirąt, Sądo:rę- 
gowj w Sanoku wzywa każdego, ktoby o życiu F.an- 
ciszka Soleckiego miał jakąkolwiek wiadomość, ab; 
dał o tem znać Sądowi iub kuratorowi nizobecnzgu 
adw. Drowi Siączce w przeciągu sześciu m esięcy Od 
dnia ogloszenia tego wezwania. jeżełi w tym czasie S%6 
nie otrzyma żadnej wiadomości o życiu jego, uzna go 
ua ponowny wniosek Cecylji Soieckiej za zmarłego, 
tjezo małzeństwo z nią zawarte zą rozwiązane. Kura- 
torem nieobecnego i oorońcą węzła małżeńskiego mia- 
nuje się adw. Dra S:ączkę w Sanoku. 
Sąd okręgowy, Oddział IV. 
Sanok, dnia 19. kwietnia 4922, 6726 


1. 734/218, Wdrożenie postępowania celem uzna- 
nia za zmar ego, Iwan Jajco, Syn Bizylego i Kseni, 
u odzony 10. grudnia 1885. r. w teniatynie, ostatnio 
tamże zamieszkały, brai udział w wojnie jiko żołnierz 
przy armji nkra ńskiej i wedle przeprawadzonych do- 
caodzeń przeszedł w jesieni 1919. r. za Zbrucz i >m:rl 
na tytus plamisty w Winnicy dnia 25, grudnia 1919. r. 
Można zatem przyjąć, iż zajdą warunki usławowego 
domniemania śmierci po myši § 24, |. 2. ust. cyw. 
wzgl. rozp. z 31. marca 1919. r. Nr. 128, Dz. p.p. W - 
beż tego na wutosek Wiodzimierza Jajco zarządza się 

csiępowanie, ceiem uzuąnia wymienionej osoby z 
zmarłą. Wiadomośc: o zaginionym nałaży udzielić S:- 
Jowi. Zaginionego wzywa się., aby jawił się przco 
podpisanym Sądem, o ile żyje, lub w innv sposób da 
«naé o sobi». Po dniu 15. pzździernika 1922. r. jedn:- 
kowoż nie prędzej jak w sześć miesięcy od duia ogło- 
szenia tego zarządzenia w gazecie urzędowej Sąd na 
ponowny wniossk wyda ostateczne orzęczenie. 

Sąd okręgowy cywiłny, Oddział Vi, 
Lwów, dnia 15. marca 1322 6877 


T. 38/22,6. Wdrożenie postępowania celem u- 
zrania za zmarłego. Izydor Zanik syn Marji Zanik uz. 
15/2 1889 w Łozinie ostatnio zamieszkały w Leleciów- 
se brał udział w wojs.e jako żołnierz austr. przy 
JA'erbatalionie N. 4. i wedle przeprowadzon$ych do- 
chodzeń by! na froncie bojcwym skąd po raz ostati 
dał v sobie wiad mość w r. 1916. Można zatem przy- 
jąć, iż zaj lą warunki ustawowego domnieman a smierc: 
po myśli § 24 LL 2 u, c. wzgl. ustawy z 31/3 1918 Nr. 
123 dzpp. Wobez tego na wniesek Marji Zanik za- 
rzą lza się posiępowan'e celem uznania wy.nienionej 
o oby za zma”4 a związku małżeńskiego zawartego 
na dnu ż2 lutego 1514 między wymienionym a wnios- 
kodawczyaią Marią Zanik za rozwiązane. Wiadomości 
o zaginionym należy udzielić sądowi al o adw. D.. 


Mojżeszowi Dosilewskiemu we Lwowi: któ ceo us'a- |śmierci no my$'i § 26 1. 


uewią się kurator m oraz obrońcą w3z a małżeńskie. 
go. Ziginicnega w.ywa się, aby sę jawil przed poc= 
pisanym sądem o ile żyje (ub w inny sposób dat 
znać o sobie, Po dniu ti listopada 1922 względnie 
w 6 (sześć) miesięcy od dnia ogłoszenia iego 
zarządzenia w geztcie urzęduwej sąd ma ponowny 
wniosek wyda astateczne o;zeczenie. 
Sąd ckręg, cyw. Qddziat VIL 
Lwów, dnia 11 maja 1922. 66 1 
T, 59/22/83. Wdrożenie postępowania celem u- 
znania za zm rłego. Piotr Orzechowski syn Domi- 
nika lat 33 ur, w gminie Czepili powiat Brody za- 
mieszkały w gmiiie Zarudzie powiat Tarnopol, wcie- 
'0ny przymi:sowo w r. 1919 do erinii ukraińskiej z 
którą cofnął się za Zb:ucz i od tego Czasu nie daje o 
soie żadnego znaku życia Gdy zat:m przyłą* należy, 
że zachodzą wymogi ustaw. domniemania: $ st be ZES 
przeto wdraża se na prcśbę A.eksandry Mowczan pē- 
słępowanie ce iem uznavia go za z narłego. Wydaje 
się przeto ogółne wezwanie, aby udzielono Sądowi, 
lub kgato owi p. dr. Mankestwi adwokałowi w Tr- 
nopolu, wiadomość o rowy wymienionym. Piotra 
Orzechowskieg» o ile żyje, wzywa się, aby przed ni-, 
żej wymienłoaym sąde:n siawił się lub w inuy sposó» 
uwiademił o swem życiu Sąd tuiejszy na ponowną proś» : 
pc upłysie roku od duia o oszenia edyktu „w Gaze- 
tie Lwowskiej" rozs'rzygnie o wuioskn. 
$ąd okięgowy Oddziat V. 
Tarnopo', dma 5 czerwca 1922, 645% 
T. 769/21/8. Wdroż:nie pestępowaaii celem u- 
znania za zmarłego. Iwan Ge us syn Mikołaja i Anny 
ur. 6/2 1595 w Klusowie ostatnio iam z mieszk:ły brat 
udział w wtjnie jako żoinie z austr. przy piechocie i 
wedle p ze, rowadzonycii dochodzeń dostal się do 
niewoli serbskiej w r. 191} i od tego czasu niema o 
nim żadnej wiadomości. Mcźna zatem przyjąć iż zaj- 
dą warunki ustawowego domniemaria Śmierci pe my u 
$24 1. 2 u c. wzgl. ust. z 31 marca 1918 Nr. 128 dzp . 
wob3: tego na wniosek Anny Gerus zarzacza siĘ p - 
stepowani« celem uznania wymien:onej osoby za zmarłą, 
Wiadomości o zaginionym należy udzielić sądowi. Z. 
ginonego wzywa sę aby się jawił przed podpisaiiy'n 
sądem o ile ży.e lub w inny aposób dał znać o so'ie. 
Po dnu 11 listopada 1922 względnie w 6 miesięcy od 
dnia ogłoszenia tego zarządzenia w gazecie urzędo= 
wej sąd na ponowry wn osek wyda ostateczne Orzi= 
czenie. 
Sąd okręg, cyw. Oddział VII, 
Lwów, dna 11 kwietnia 1922. 6646 
T. IV. 23/ 2/8. Zarządzesie postępowania czl. ni 
uznana za zmarłego Ludwik Stuglik syn Franciszka 
Aniy urodzony 1874 w Choczni powiat Wadowice, 
wyrobnik w Sz rex biorąc u ział jako Żo nierz vo 
baonu au tr, pospolitego ru:zenia w wa kach na fron- 
cie rumuńskim, zaginął we wrześniu 1916 i odtąd nie ma, 
o jego życiu żaduej wiadomości. Guy zatem 
p zyjąć meżna że zaistnieją war.nki domniemana 
śmierci z ustawy z 31 marca L'15 N. 123 Dzup. za- 
ządza si; na wuiostk Marji S:uglikowej postę; o- 
wanie celem uznania wyż wyńienionego za zmarłego. 
Qg:asza się przeto wezwani . aby o zaginionym udzi-- 
lono sądowi wiadomości. Ludwika Stugl ka wzywa się 
aby stawił się przed podpisanym sąd.m lub w inty. 
sposób dat znać o s.bie, Po sześciu mies'ącach od 
dnia ogło zenia tego zarządzena w „Gazece Lwow- 
skej“ sąd na ponowny wniosek wyda ostateczne orze- 
czenie. 
Sąd okręgowy Oddział IV, 
Wadowice, dnia 16 maja 1922, 6403 


T. IV 63/22/2. Zarządzenie postępowania celem 
uznania za zmarłego. Franciszek Bryś, eyn Józefa i 
Reginy urodzony 1885 w Seli pzwiat Zywiec, rolnik 
tamże biorąc udział w wojnie Świalowej jako żo'nierz 
35 pulku austr. obrony krajowej ostatnią wiadomość 
dał o sobie 3 lutego 1915 i odtąd.o jego życ u nie ma 
żadnej wiadomości. Gdy zatem inożaa przyjąć, Że 
zajs.nieją waruuki domniemania śmierci z ustawy 
z 3i-ho marca 1918 Nr. 128 D. z. u. p. zarządza 
się na wniosek Marji Br y $ postępowanie ce- 
lem uznania wyż wymienionego za zmarłego. Ogła- 
sza się przeto wezw nie aby o zagin onym udzief.no 
ądowi wiadomości. F anciszka Brysia wzywa się, ab: 
stawit się przed podpisanym sądem lub w inny spo- 
sub dał znać o sobie. Po sześciu miesiącach od dnia 
ogłoszenia tego zarządzeń a w „Gazecie Lwowskiej *sąd 
na ponowny wniosek wyda ostateczne orzeczenie. 

Sąd okrę' owy Oddział IV, 

Wadowice, dnia 20 ma'a 1922. 64230 

T. IJ 26/22/4. Zarządzenie postępowania celem 
uznania za zmartego. Wiadysław Zabłocki sya Marefaa 
i Jadwigi urodzony 186Ż w Żywcu, szewc tamże bio- 
rąc udział w wojnie Światowej jako żołnierz 201 puł- 
Ku austro-węgierskiej artylerii górnej dostał się do 
sewoli włoskiej gdzie w marcu miał umrzeć, odiąd 
niema o jego życiu Żaduej wiadomości. Gdy z tem 
przyją: można, że zaistnieją waru ki de mniemania 
Śmierci z ustawy z 31 marca 1918 r. Nr. 1:8 Deup, 
zarządza się na wniosek Anny Zubłockiej postępo- 
wage celam uznania wyż wymiesionego za zmarłego. 
Ogłasza się przeto wezwanie, aby o zaginionym 
udzielono sądowi wiadomosci. Władysi wa Zabłockie- 
go wzywa się, aby stawił się przed podpisanym są- 
dem lub w inny sposób dał znać o sobie. Po Sześ ju 
miesiącach od dnia ogłoszenia tego zarządzenia w „Ga- 
ecie Lwowskiej“, sąd na ponowny wniosek wyda o 
st teczne o zeczenie. 

Sąd okręgowy Oddzał IV. 

Wadowice, dnia 20 maja 1922. 6:88 

3. 102/22/6. Wórożenie postępowania celem u- 
zuania za zmariego. Wasyl Peirów syn Gtzegorza i 
Marji urodzony 23 marca 1880 w Lublanie ostatnia 
tamże z.mieszkaiy brał udział w wojnia jake żołnierz 
au:tr. i wedle przeprowadzonych dochodzeń był w 
Przemyś u w czasie obłogi tej twierdzy i od rege cz i- 
si niema o nim Żidnj wiadomoŚ.i, M.żna zatlers 
rzyąć 1ż zajdą wa uaki u:tawoacgo downiemana 
2u ©. wzgl, ust, z 31 mars 


| 


"mu Pawła, którego miejsce pobytu nie jest 


; 
1918 Nr, 128 izpp. Wob © teg: nu wnios k Auny Pe- 
rów zarządza się postępowanie cejem uznania Wy- 

, mienionej oscby za zmarłą. Wiacomosci o z ginicnyn 

,bajeży u ziełić sądowi. Zaginionego wzywa się «by 
i się jawił przed podji anym sąuem o lie żyje lub w 
liany spo ób dał znać o sotie. Po d.iu 25 ls opa 
"1922 wzgl w 6 niesięcy od dila cgioszenia te 0 za- 
|reądzenią w Gazecie urzędowej sąi na ponowny 
wniosek wyda est:teczne orseczen e. 

Sąd okręg. cyw. Od 'ziat VI. 
Lwów, dnia 25 kwietnia 1922, 


6644 


A. 473121. 11. Wezwanie dziedziców, których pobyt 
nie jest wiadomy. Stanisław Lis zmarł dhia 3. grudnia 
1919 w Cleveland Ohio. Ostatnie rozporządzenie zna- 
leziono. Jadwiga Stypuła, Józef Lis i Jun Lis, których 
miejsca pobytu Sąd nie zna wzywa się, aby w przecią- 
gu roku, licząc od dnia dzisiejszego, zgłosili się w tym 
Sądzie. Pó upływie tege czasokresu odbędzie się roz- 
prawa spadkowa przy udziale dzieaziców, którzy się 
żgłosili i ustanowionego dla nieobscnych kuratora m. 
; Michała Tobiasza z Kaniny. 

Sąd powiatowy, Oddział I. 


Limanowa dnia 21. marca 1922. 5027 1—3 


A. IM. 51/22/15. Edytt z wezwaniem dziedzica, któ- 
l rego pobyt jest niewiadomym. Sąd dnia 30. grudnia 1921 
+w Strykańcach zmarł Mikołaj Przyszlak nie pozosta- 
'wiając rozperządzenie ostatniej wałi, w którem ustana- 
‚wia dziedziców. Ponieważ Sądowi miejsce pobytu Pa- 
rańki Sobel i Eudokii Muzyka nie jest znane. przete 
„wzywa się ich, afy w przeciągu jednego roku licząc od 
, dmi; niżej podanego zgłosili się w tutejszym Sądzie i 
"wnieśli oświadczenie co do dziedziczenia, w przeciw- 
nym bowiem razie spadek zostanie przeprowadzony ze 
zgłaszającymi sie dziedzicami i z kuratorem drem Rei- 
"chem, adw. w Brzeżanach ustanowionym dla nieobec- 
nych. 

| Sąd powiatowy Oddział III. 


Brzeżany, dnia 29, kwietnia. 1922. . 6872 


Dna EŃ 


i l LICY TACJE, i 


E. 54/22/9. Edyrt iicytaeyitty-. Na żądanie Józefa 
Bazana po Janie w Żmigrodzie odbędzie sę dnia i0. 
sierpnia 19 2 o godz. 10 rano w biurz: Nr. I w Są 
"dzie podpisanym licytacja realności iwh: 25%, 1/1 ezę- 
éc realności Iwh. 80 Ks. g-. gr- Żngród starv oraz 
| lftczęści"ntalnśści lwh. 642 ks. 


'miasto.Marji z Gryzców Klimczakowej włżine. Naj-| 
"niższą ófzria wy osi 149973 Mk. Poniżej powyższe: 
oierty sprzedaż nie nastąpi. 
Sąd powiatowy Oddział IV. 
Żmigród, dna 25- czerwca 1932. -6895 


l ROZMAITE OBWIESZCZENIA. ; 


e a ORZEKA ZZOZEOOR — 


L.cz. C.11.477/22:1. Edykt. Przeciw neobi. masie 
t spadkowej po śp. Kazimierzu Zielińskim i mewiado- 
„mym z życia t miejsea pobytu Tomaszowi Aukłewi.z 
i Annie Gelzun których miejsce pobytu jest nieznane 
wn tsionym został Jo Sądu powiat. w Glinianach przez 
Murię Kopanecką pozew o zniesienie współwłasności 
zpn. Na pudstawie pozwu wyznaczone w Sądzie tut. 
w biurze Nr. 4 rozprawę na dzień 14 lipca 1922 o 
g'dz. 8 rano. C:łem strzeżenia praw wyżej wymie- 
"nionych ustanawia się Para Dra M. Lindenbauma a- 
dwoakata w Qlintanach kuratorem. Tenże kurator za~ 
|srępywać będzie wyżej wymienionych w rzeczone! 
sprawie ma ich koszi i niebezoizczęństwo, dopóki on: 
„w sądzie się nie ząłoszą lub pełnomocnika nie zamia- 
nują względ ie Spadkobiercy Się nie oŚwiadczą d. 
spadku. 


Sąd powiatowy Oddział 1l. 
Giiniaity, dnla 1. Czerwca 192z. 683: 


C. Il. 2092/22/2, Przećłw niewiadotnytm z miejsca po- 
bytu Abrahamowi Spódek, Beili. Jencie 2 im. Spodek i 
tów. z Uszni wniesiony zastał przez Jana Bednarczuka 
"z Uszni pozew o fiznanie i wpis prawa własności z. p. 
ü. Na podsławię tego pozwu Wyznaczono rozprawę na 
"dzień 25. sierpria 1922 godzina 8 rano w tH. Sądzie 
biuro nr. 9. Celem strzeżenia praw nieobecnych Abra- 
‘hama Spodek i Beili Jenty 2 im. Spodek ustanawia się 
Pana dra J. Messinga, adwokata w Olesk kuratorem. 
Kurator ten zastępywać będzie powyższych nieobec- 
nych na ich koszt i niebezpieczeństwo dopóki oni w są- 
dzie się nie zgłosza lub pełnomocnika nie zamianują. 

Sąd powiatowy, Oddzial II. 
Olesko, dnia 2. czerwca 1922. 6874 


C. H. 590/22. Edykt. Przeciw Semenowi LŁuhawe- 
znate, 
wniesonym został de Sądu powiatewego w Horodence 
przez Dmytra Pałamarczuka i Zynonie Pałamarczuk 
z Muhałcza pozew o odwałanie darowizny. Na pod- 
Stawie pozwu Wyżmacza się audjencjię do ustnej roz- 
Prawy ha dzień 29. słeryiia 1922 o godz. 9 rano w tnt. 

dzie biuro rr. 24. Celem strzeżenia praw pozwanego 
ustanawia sie p. adw. dra Werbera w Horðdence ku- 
ratorem. Tenże kurator zastępywać będzie kuranda 
,w Fzeczhnej sprawie na jegó koszt i niebezpieczeństwo 
dopóki ón w Sawik się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 


zamiarmije 
Sąd powiatowy, Oddział H. 


1  Hosodeska, dnia 22. czerwca 1922. 6873 


gr. BR. Żwęró f 


„UAŻETA LWOWSKA” z dnia 13. lipoa 1922, 


5 FORMY. i 


Firm. 374i22. C. HI. 235. Zmiany i dodatki odneszące 
się do wpisanych już w reiesirze handlowym spółek. 
Do rejestru Oddz. C. wciągnięto co następuje: Sięuziba 
i brzmienie firmy: Stanislaw Baran, spółka 
czoną odpowiedzialnością w Krakowie ul. Sławkowska 
l. 6. Zawiadowca Stanisław Baran usiąpit. Dzień wpisu: 
28. marca 1922. 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 

Kraków dnia 25. marca 1922. 


Firm. 380/22, A. Il. 373. Zmiany i dodatki odnoszą- 
ce się do wpisanych już w rejestrze handlowym fitm 
kupców połedyńczych i spółek. ljo rejestru Oddz. A. 
wciągnięto co następuje: Siedziba firmy: Kraków. 
Brzmienie firmy: Heilman Kohn i Synowie, Zakład filial- 


ISA da 


> 7 


robotnicze stowarzyszenie spożywcze Bugai, p. Wie 
liczka, stow. zarej. z ogr. poręką. Uchwałą walnego 
zgromadzenia członków z dnia .19. marca 1922 postā- 
rowiono Słowarzyszenie rozwiązać. Likwidacię stoewa- 
rzyszenia przeprowadzi dotychczasowy Zarząd: Fral 
ciszek Piątek, Antoni Sitke t Franciszek Sosin, którzy 
będą podpisywali iirmę, jak dotąd z dodatkiem w fkwi- 
dzcji. Włerzycieli wzywa się, |” swe roszczenie do 


z ograni | stowarzyszenia zgłosili. Dzień wpisu 12. kwietnia 1922. 


Sad okzęgowy jake handłowy, Oddział II. 
Kraków, dnia 10. kwietnia 1922 


Firm 43822. Oddz. C. V. 742. 


5438 
Wpis do rejestru 


„| handlowego iwmy spólkowei. Do rejestru oddział C. 


i wciągnięto co następuje: Siedziba firmy: Kraków. 
Brzmienie firmy: „Opal“, biuro węglowe. spółka z o- 
graniczoną  odpowiedzialnością. Przedmiot przedsię- 


ibiorstwa: handel węglem, brykietami, kcksem i innymi 


środkami opałowymi. Forma spółki: Spółka z ograni- 
czouą adpowiedzialnościa w myśl ust. z 6. marca 1%0%6 


ny zakładu głównego w Wiedniu I. Franz Josef Quai 1. 9]L. 58 dzpp. oparta na kontrakcie z daty Kraków 490. 


tego samego nazwiska istniejącego  przeasiębiorstwa. 
Dotychczasewy zakres przedsiębiorstwa: wyrób ubrań, 
handel gotowem obuwiem, wszelkiego rodzaju dodatka- 
mi do obuwia, jaketeż handei towarami trykotówymi i 
modnymi ograniczone do wyrobu ubrań. Dzień wpisu: 
28. marca 1922. 
Sąd okręgowy jake handlowy, Oddział II. 
Kraków dnia 24. marca 1922. 5429 


Firm. 387/22. C. V. 100. Zmiany i dodatki odnószące 
się do wpisanych iuż w rejestrze handlowym spółek. 
De rejestru Oddział C. wciągnięto co hastępuje: Sie- 
dziba iirmy: Kraków. Brzmienie firmy: „Swiatokarbon* 
fabryczny skład kalki maszynowej i przyborów piś- 
inienniczych, spółka z egraniczoną  odpowiedzialnością. 
Uchwałą Walaego zgromadzenia spólników z dnia 2. 
marca 1922 L. R. 4406 postanowiono rozwiązać spółkę 
i przeprowadzić likwidacię. Likwidatorem ustanowiono 
Stefana Otpińskiego w Krakowie ul. Grodzka 15 zamie- 
szkałego, który podpisywać będzie firmę w ten sposób. 
Ia pod brzmieniein firmy ż dodatkiem „w likwidacji“ 
umieści swój podpis. Wierzycieli spółki wzywa się, aby 
swe pretensie zgłosili do likwidatora. Dzień wpisu 28. 
marca 1922. 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddzial II. 
Kraków dnia 26. marca 1922. 5432 


Firm. 420/22. Stow. I. 11. Zmiany i dodatki odno- 
szące się do wpisanych już Firm stowarzyszeń. Wpi- 
sane w rejestrze stowarzyszeń zarobkowych i gospo- 
darczych. Siedziba Stowarzyszenia: . Świątniki górne. 
Brzmienie firmy: spółka ślusarska w Świątnikach gór- 
nych, stow, zarej. z ogr. poręką.. Członkiem dyrękcji 
wybrany Karol Prefic..l?zień wpisu: 10. kwietnia 1922. 
en „«Sąd.ukręgówy»iąko habdiowy, Oddzial Ils=nia:: 
z. Kraków, dnia 4.-kwietnia 1922. 5435 


Firm 370/22. O. C. V. 234. Wbis do tejestru hanm- 
dlowezo firmy spółkowej. Db rejestru oddział C. wcią- 
gnięto co następuje: Siedziba firmy: Kraków. Brzmienie 
firmy: Związek handlowy „przemysłówo-rolnicży, Spół- 
ka z ograniczoną odpowiedziałnością. Przedmiot ptzed- 
siębiorstwa: zakupio i sprzedaż na własny rachunek, 
pośrednictwo przy Sprzedaży i przyjmowaniu do kos 
misewiej sprzedaży zarówno artykułów pierwszej po- 
trzeby, jak niemniej zedmiotów zapowzebowanid armii, 
produktów górniczych, rolnych i przetworów chemicze 
nych i artykułów budowlanych, wchedząęych w zakres 
przemysłu drzewnego i żelaznego. Forma spółki: Spół- 
ka z ograniczoną odpowiedzialnością w myśl ustawy z 
b. marca 1966 |. 58 dzpp., oparta na kontrakcie z daty 
kraków 16. marca 1922 L. R. 17.88ł. Czas trwania 
spółki nieograniczony. Kapitał zakładowy spółki wynosi 
600.880 Mkp., w gotówce wpłacuno 200.000 Mkp. Da 
zastępstwa spółki są uprawnieni trzej zawiadowcy; 
którymi ustanowiono: 1) Dra Franciszka Mussiła, 2) 
Dra Pawła Mussila w Krakowie ul. Karmelicka 15 i 3) 


Włodzimierza Świtkowskiego w Krakowie ul. Długa 15] 


żainieszkałego. Podpis ifrmy: pod brzmieniem firmy 
przynałmniej dwóch zawiadowców umieszťzą swe pod- 
pisy. Ogłoszenia spółki uskuteczfkane bedą zabomiocą 
listów poleconych. Dżień wpłsu: 10. kwietnia 1922. 
Sąd okręgowy iako handłówv, Oddział II. 
Kraków, dnia 4. kwietnia 1922. 5436 


Firm. 466/22. Stow. IV: 56. Do reiestru stowarzy- 
szeń wpisano: Siedziba i brzmienie firmy: Chrześcijań- 
skie Towarzystwo eszczędności i pożyczek w Krako- 
kowie, stow. zarej. z ogr. porękaą. Uchwałą Walnega 
zgromadzenia członków z dnią 14. marca 1922 posta- 
nowionó rozwiązać Stowarzyszenie i zlikwidować. Na 
likwidatorów wybrane dotychczasowych dyrektorów: 
Konrada Woóżźnego i Józefa Marcinka. Odtad będą pod- 
pisywać likwidatorów firmę stowarzyszenia z dodat- 
kiem w likwidącii. Wzywa się wierzycieli, by swe rosz- 
czenia zgłosili do Stowarzyszenia, Dzień wpisu 12. 
kwietnia 192. = | 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział Ii. 

Kraków, dnia 10. kwietnia 1922. 5437 

Firm. 528/22. Oddz. A. IV. 88, Wpis do rejestrn han- 
dlewego fermy kupea pojedyńczego. Wpisano do reje- 
stru handleęwego oddzial A: Siedziba firmy: Kraków, ul. 
Brodzińskiego 1. Brzmienie firmy: W. Rittermann, — 
Przedmiot przedsiębiorstwa: hkurtowny handel koronek 
i przyborów krawieckich. Właściciel: Wolf Rittentann, 
kupiec w Krakowie, Podgórze ul. Brodzińskiego 1. Pod- 
pis firmy: właściciel firmy podpisze pierwszą literą i- 
mienia i całem nazwiskem. Dzień wpisu: 29, kwietnia 


1922. 
Sąd okręgewy jako handłowy 
Kraków, dnia 28. kwietnia 5444 
Firm. 441/22. Stów. V. 452, Do rejestru stowarzy- 
szeń wpisane: Siedziba i brzmienie firmy: Chłopsko- 


marca 1922 L. R. 26.999. Czas trwania spółki: nieogra- 
niczóny. Kapitał zakładowy spółki wyrosi 300.000 Micp. 
w całości w gotówce wpłacony. Do zastępstwa spółki 
uprawniony jest zawiadowca, którym ustanowiono Ma- 
tyldę Pacanower, zamieszkałą w Krakowie ul, Grodz- 
ka 39. Podpis firmy. pod brzmieniem iirmy zawiadow= 
ca mmieści swój podpis. Dzień wpisu: 11. kwietnia 1922. 
Sae Gkręgowy jako handlowy, Oddział II. 
Kraków, dnia 7. kwietnia 1922. 5439 


Firm. 443/22. Stow. V. 568. W rejestrze stowarzy- 
szeń wpisano: Fitma i siedziba stowarzyszenia: „Młot“, 
konsum żydowskich robotników i handlowców w 
Ohrzanowie, stowarz. zarej. z ogr. poręka. Zinłana sta- 
tutu: Walne zgromadzenie członków uchwaliło jedno- 
głośnie w dniu 18. września 1921 zmianę statutu, a 
mianowicie: a) odtad będzie ćpiewał § 4.: Udział człon- 
ka wynosi kwotęą 500 Mkp. Każdy członek obowia- 
ny jest wpłacić przynajmniej beden udział oraz uiścić 
wpisowe w kwocie 50 Mkp., wpłatę tę członek mniej 
majętny. o ile Zarząd go za takowego uzita, może uiścić 
w ratach; b) Odtąd bedzie opiewało drugie zdanie 
$ 16.: Rada Nadzorcza składa się z sześciu członków. 
Członek. Zarządu Dawid Gutter ustąpił. Członkiem Za- 
rządu wybrana: Karoła Gołdsteina, krawca z Chrzano- 
wą. Dzień wpisu: 14. kwietnia 1922 r. 

. Sad cekręgowy iako handlowy, Oddział II. 

Kraków, dnia 11. kwietnia 1922. 5440 

Pirm. 288/22. Stow. IV. 110. Do rejestru stewatzy- 
szeń wypisano. Siedziba i brzmienie firmy: Spółka 
sszczędności i pożyczek w Pogwizdowie, stowarz. za- 
rejestrowane z ńmieograniczeną poręką. Zmiana statutu: 
Na-pedstawić uchwały walnego zgromadzenią z dnia 
25. wrześmią 1921.r pierwsze zdanie § 43. bęgzię, odiąd 
„brzmiało: Każdy, członek jest obowiązanym wpłaeżć do 
Kasy spółki przynajmniej jeden udział, wynoszący 50 
Mkp. Członek zarzadu ustąpił: Ks. Franciszek Siedlik 
jako przewodniczący zarządu. Członkiem zarządu wy- 
brano: Weiciecha Kawalerzyka z Pogwizdowa, jako 
przewodniczącego zarządu. Dzień wpisu: 19. kwietnia 
1922 r. 

Sąd okręgowy iako handlowy. Oddział II. 

Kraków, dnia 13. kwietnia 1922. 5441 


Firm. 506/22. Oddz. B. I. 2u6. Zmiany i dodatki od- 
noszące się do wpisanych już w rejestrze handlowym 
firm kupców pojedyńczych i spółek. Do rejestru Od- 
dział B. wciągńięto co następuie. Siedziba i brzmienie 
firmy: „Wawel“, spedycyjno-transportowa i handlowa 
psółka akcyjna w Krakowie, ul. Potockiego 9. Człon- 
kami rady zawiadowczei wybrano Zygmunła  Jasifi- 
skiego w Warszawie ul. Widok L 8, Tadeusza Filipiego 
w Krakowie, Zygmunta Lewakowskiego i Teofila Przy: 
byłskiego w Krakowie z tem uwidocznieniem, że Zyg- 
munt Jasifski wybrany został prezesem Rady zawia- 
dowczej. Dzień wpisu: 27. kwietnia 1922 r. 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 

. Kraków, dhia 21. kwietnia 1922, 5442 

Firm. 568/22. Oddz. A. H. 295. Zmiany I dodatki od- 
noszące ślę de wpisanych już w relestrze handlowym 
firm kupców pojedyńczych i spółek. Do rejestru od- 
dział A. wciągirębe có następuje: Siedziba firmy: Kra- 
ków. Brzmienie firmy: Jan Llistński. Zmiana firmy w 
brzmieniu Hotel Francuski, Jan Lisińskt i Ska. Dotych- 
czasowy przediniot przedsiębiorstwa: dzierżawa Hotelu 
frahcnskicgó z restauracją i kawiarnłą odtąd prówadze- 
nie przedsłębiorstwa hotelowego, restautacyjnego i Ea- 
wiarińanego. Przystąpił: Aleksander Ritterinann w Kra- 
kowie uł. Straszewskiego 9. Skutkiem czego powstała 
jawna spółka od 1. kwietnia 1922. Odpewiedziałnyrni 
spólnfkaini są: Jan Lisiński I Aleksander Rittermama. 
Podpis firmy: pod brzmienieńń firmy obaj spółmcy u- 
mieszczą swe podpisy. Dzień wpńus; 2. mala 1522. 

Sąd okręgowy jake handlowy, Oddział N. 
Kraków, dnia 2. maja 1922. 5443 
Firm. 510/22. Oddz. O. II. 260. Zmiany i todatki, cë- 

noszące się dö wfłsśnych już w rejestrze handlowym 
#rm kupców pojedyficzyćh i spółek. Bo rejestru oddział 
C. wtćiągniętb co tiastębuje: Słedzibą firmy: Kraków, 
Brzinienie firmy: UniwerStm Spółka handlowo techn} 
czna z bgrAniczótłą ódpowiedziałnością. Zawiałowca: 
Jan Stec ustąpił. Dzień wpłRu: 27 kwietnia 1922. 

Sąd okręzewy jako handlowy Oddział IL. 
Kraków, dia 21. KwietwłA 1922. r. 5445 
Firm. 576/22. Oddz. C. V. 268 Wpis dó rejestru hàn- 

dowego iirihy spółcowej. Do retstru oddzłał C. wcią- 
gńięto 00 hastępige: Siedziba firtny: Kraków. Brzmienie 
firmy: po polsku „Tretorn“, Towarzystwo sprzedaży 
kałoszy fabryki gumy Helsingborg, spółka z bgr. odp.' 
w Krakowie, — po niemtecku: „Fretórn*" Helsingborgs 
Gammifabriks — Galoschen Verkauisgesellschaft m. b. 
H, in Kraków , — po francusku: „Tretora* Debit des 


opustom TYLKO 


z Tow 


całoches de manufakture de cacutchone 
Soc. an. avec resp. lm. — Przedrioi przedsiębiorstwa: 
„sprzedaż wyrobów Helsingborskiej fabrykn gumu T. 
tA. Melsingborg, dalej kupno — sprzedaż na własny ra-, 


lIchunek, pośredniczenie w sprzedaży, następnie komiso-, iirmy: 


sprzedaje %5. LIPCA 


Helsingborg , 


„QAZETA LWOWSKA” z dnia 13, lipca 1922. 
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Firm. 587/22. B. 1. 236. Zmiany i dodatki ednoszące 
się do wpisanych już w rejestrze handlowym firm kup- 


ców pojedyńczych i spółek. Do rejestru Od. B. wczą- 
| gnięto, co nastęuie: Siedziba firmy: Kraków. Brzmienie 
„Beton akcyjna spółka budowlana w Krakowie. 


iwa sprzedaż kaloszy, oraz wszelkiego rodzaju wyrobów | Uchwałą walnego zgromadzenia z daty 30. lipca 1921 


gumowych, wreszcie stwarzanie i współudział wszela- 
„kich innych przedsiębiorstwach. Ferma spółki: Spółka z 
lograniczoną odpowiedziałnością w myśi ust. z 6. mar- 
ca 1986 L. 58 Dz. p. p. oparta na kontrakcie z daty 
'Kraków 1. maja 19 
nieograniczeny. — Kapitał zakładowy spółki wynosi 
1,000.060 Mp. w całości w gotówce wpłacony. Do za 
Stępstwa spółki są uprawnieni dwaj zawdadowcy Lóbel 
Rakower w Krakowie ul. Sebastiana 6, oraz Józef Sshe- 
rer w Warszawie zamieszkali. Podpis firmy: pod brzmie 
„niem firmy podpisze swe imię nazwisko albo jeden ze 
'zawiadowów albo prokurzystąg z dodatkiem wskamują- 
cym pnokurę. Prokurę udzielono: Gustawowi Rakowe- 
rowi w Krakowie ul. Sebasjana 6, zamieszkałemu. O- 
głoszenie spółki uskuteczniane będą zapomocą listów 
poieconych. Dzień wpisu: 6. maja 1922. 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział IV. 
Kraków, 4. maja 1922. 5449 
Firm. 50822. Oddz. B. I. 2081 Zmiany: i dodatek od- 

fhoszące się do wpisanych już w rejestrze handlowym 
,lirm kupców pojedyńczych i spółek. Do rejstru Oddział 
»B. wciągnięto co następuje: Siedziba firmy:Kraków. — 
Brzmienie firmy: „Ziarno“ Połska  wytwernia chleba 
„zdrowia spółka akcyjna. Członkiem Dyrekcii ustanewio- 
no Aleksandra Michałskiego w Krakowie, zamieszkałe- 
'go. Dzień wpisu 27. kwietnia 1922 r. 

Sąd okręgowy jako handlowy Uddział il. 
Kraków, dnia ' 22. kwiania 1922 r. 5446 
Tirm. 509/22. Oddz. B. I. 192 Zmiany i dodatki, od- 

„noszące się do wpisanych już w rejestrze handłowym 
firm kupców pojedyńczych i spółek. Do rejestru Oddział 
B. wciągnięto co nasiępuje: Siedziba i Brzmienie firmy: 
Żegluga Polska Ska akcyj. w Krakowie. Członków dy- 
'rekcji im Józefa Jarosławieckiego i Jana Boruckiege 
wykreślono. Dzień wpisu: 27. kwietnia 1922 r. 

Sąd okręgowy jako handlowy OGddział II, 
Kraków, dnia 21. kwietnia 1922 r, 5447 


Firm. 589/22 C._V. 274. Wpis do rejestru handlowego 
firmy sbółkowej. Do rejstru oddz. C. wciągnięto: Brzruie 
nie firmy: Międzynarodowy dom handlowy i ekspedy- 
cyiny Brekerhofi, Lipszyc i Spółka. Spółka z ograni- 
czoną odpowiedzialnością w Warszawie. Oddział w 
Krakowie. Siedziba Zakładu głównego: Warsza, Leszno 
33. Siedziba oddziału: Kraków, Garncarska 8. Przedmiot 
przedsiębiorstwa: wykonywanie czynności wchodzą- 
łcych w zakres handlu i ekspedycji w Polsce i ma całym 
obszarze byłego imperium Rosyjskiego. Forma spółki: 
"Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością w myśl usta- 
wy z 6. marca 1906 Ł. 58 Dz. p. p. opartte na kontrak- 
cie zdaty Warszawa 1. lipca 1920. L. r. 1677. — Czas 
trwania spółki na czas od 1. lipca 1920 do 1. lipca 1921 
z tem, że w razie gdyby wypowiedzenie spółki 6 mie- 
sięcy przed upływem tego lub następnego czasokresu 
jednorocznego nie nastąpiło, trwanie spółki od roku do 
roku autęmatycznie się przedłuża. Kapitał zakładowy 
rspółki wynosi 250.000 Mkp. w całeści w gotówce wpła- 
cony. Do zastępstwa istniejącego -zakładu głównego są 
„uprawnieni zarządy dr. Ozjasz Sternhełl w Bielsku i Jan 
Szatsznajder w Warszawie ul. Marszałkowska 61 za- 
mieszkali. Kieownikiem oddziału w Krakowie ustano- 
wiony Dawid Sttrisewer w Krakowie uł. Garncarska 8 
zamieszkały, Podpis firmy: Firmę podpiswią obai za- 
rządcy łącznie. Dzień wpisu 9. maja 1922. 

Sąd okręgowy jako handlowy Oddz. II. 
Kraków, dnia 7 maja 1922. 5450 
Firm. 588i2e. Cdd. B. I. 48. Wpis do tejestru has- 

[dlowego firmy spółkowej. Do rejestru Oddział B. wcią- 
„gnięto, co następuje: Siedziba Firmy: Kraków. Brzmię- 
nie Firmy: Fabryka maszyn rolniczych Odlew w Kra- 
!kowie spółka akcyina. Przedmiot przedsiębiostwa: Fa- 
brykacja maszyn i narzędzi rolniczych i innych, tudzież 
ich naprawa. Forma Spółki: Spółka akcyjna, oparta na 
statucie uchwałonym przez Walne zgromadzenie akcio- 
'narjuszy dnia 4, maja 1922, a zatwierdzonym postano- 
wieniem Ministra Skarbu i Przemysłu i Handlu dnia 12. 
"listopada 1921 Sp. O. 1302 spr. No. 741. Czas trwania 
lspołki: nieograniczony. Kapitał zakładowy wynosi Mp. 
«19,000.000 podzielonych na 70.000 sztuk akcji po 1.000 
Mp. z których 5.000 sztuk jest imiennych,, 65.0600 sztuk 
ljest na okaziciela. Członkowie Rady Nadzorczej: Dy- 
dyński Stanisław Prezes, dr. Szlachtowski Stanisław 
Wiceprezes, Poniński Adolf, dr. Kosch Teodor, Kostka 
Stanisław, Bajda Andrzej, Szempiiński Stefan, Lichten- 
stein Józef i Sędzimir Mieczysław. Członkowie Zarządu 
t(Dyrektorzy): Józef Klimesz i Stanisław Zaleski: Pod- 
pis firmy: Firmę Spółki podpisują pod wyciśniętą lub 
wypisaną stampilią nazwą Spółki dwaj członkowie Za- 
rządu lub jeden z nich wspómie z prokurzystą. Prokurę 
udzielono: Tadeuszowi Ligęzie w Krakowie na Grze- 
górzkach zamieszkałemu. Ogłoszenia Spółki usłoutecz- 
niane będą w „Minitorze "Poełskim" 
kowskim: „Czas“. Dzień wpisu: ł0. maja 1922 r. 

Sad okręgowy jako handlowy Oddz. II. 

Kraków, dnia S. maja 1922 r. 


Wydawca: SPÓŁKA WYDAWNICZA. 
Z Drukarni 


5451 


22. L. K. 27266. Czas trwania spółki | 


L. R. 14735 na podstawie zezwolenia Ministerstwa prze- 
imysłu i handlu oraz Skarbu z dnia 14. listopada 1921 
L: 16434729. 1) Kapitał akcyjny spółki został podwyż- 
szeny o 13,000.000 mk., to jest do sumy 20,060.000 mk. 
drugą II. eps 13.000 sztuk nowych na okaziciela opie- 
wających akcji nominałnej wartości po 1000 mk. pełitu 
i w gotówce płatnych. 2) Par. 10. statutu zostaje zmie- 
mony przez następujący dodatek: Uchwałą nadzwyczaj- 
nego Walnego Zgromadzenia odbytego w dniu 30. lipca 
1921, zatwierdzoną przez Rząd, zastał kapitał zakłado- 
wy spółki piedwyższonv o mk. 13.000.000, czyli do mic. 
20,000.060 drogą II. emisji 13.000 sztuk nowych fa oka- 
ziciela opiewających akcji, płatnych pełno i w goto- 
wiżnie, nominalnej wartości mk. 1000 każda. Dzień 
wpisu 9. maja 1922. 
Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział II. 

Kraków, dnia 6. maia 1922. 

Firm. 485/22. Oddz. C. V. 254. Wpis do rejestru han- 
dłowego firmy spółkowej. Do rejestru oddział C. wcią- 
gniębo co następuje: Siedziba firiny: Kraków. Brzmiie- 
nie fimmy: „Wanda i Warta“ Spółka dla wyrobu kon- 
federatek, czapek, kapeluszy, chusteczek i fartuszków 
i zbyt tychże, spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, 
Przedmiot przedsiębiorstwa: szycie koniederatek, cza- 
pek, kapeluszy, chusteczek i fartuszków i zbyt tychże 
artykułów. Celem ideowym Spółki jest dawanie pracy 
bezrobotnym u siebie w pracowniach i dawanie roboty 
do domu, a także rozpowszechnienie ubiorów polskich 
ludowych. Forma spółki: Spółka z ograniczoną odpo- 
wiedzialnością w myśl ust. z 6. marca 1906 L. 58. Dz. p. 
p. oparta na kontrakcie z daty Kraków 1. maja 1919 Lr. 
3971, oraz uchwałach Walnego zgromadzenia, z dnia 4. 
marca 1922 i z dnia 14. marca 1922. Czas trwania spól- 
ki: nieograniczony. Kapitał zakiadowy spółki wynosi 
75.100 mk. w gotówce wpłacono 62.600 mk. Rada nad- 
zerczą składa się najmniej z 3-ch, a najwyżej z 5-ciu 
członków. Do zastępstwa spółki jest uprawniona zawia- 
dowczyni, którą ustanowiono Marię Maverberg w Kra- 
kowie, ul. Radziwiłołwska |. 29. zamieszkałą — zastęp 
czynią zawiadewczyni ustanowiono Franciszkę Wilko- 
szównę w Krakowie, ul. Topolowa 1. zamieszkałą. Pod- 
pis firmy: Pod brzmieniem firmy zawiadowczyni lub za- 


stępczyni zawiadowczyni umieści swój podpis. Dzień 
wpisu; 28. kwietnia 1922. 
Sąd okręgowy: jako handlowy Oddz. II. 
Kraków, 20. kwietnia 1922. 5454 


Firm. 542/22. Oddz. C, III. 214. Zmiany i dodatki od- 
noszące się do wpisanych już w rejestrze handlowym 
firm kupców pojedyńczych i spółek. Do rejestru oddział 
C. wciągnięto co następupe: Siedziba firmy: Kraków, ul. 
Sławkowska |. 1. Brzmienie firmy: Centrała drogeria J. 
Link, Spółka z ograniczoną odpowiedziałnością. Uchwa- 
łą spólników z dmia 29. wrzieśnia 1921 LR. 15480, posta- 
nowiono zmianę kontraktu spółki z daty Kraków 17. 
sierpnia 1920, L. R. 10.853 w par. 5, 7, 8 w ten sposób, 
że: Kapitał zakładowy podwyższono z 700.000 mk. 
5,600.000 mk. na 6,300.000 mk. w całości w gotówce 
wpłacony. Ustanowiono Radę zawiadowczą składającą 
się z 5 członków. oraz komisię rewizyjną z 3-ch człon- 
ków. Dzień wpisu: 4. maja 1922, 

Sąd okręgowy jako handlowy Oddz. II, 
Kraków, dnia 28. kwietnia 1922. 


P. 3262/22. Firm. 531. Rg. C. II. 324. Zmiany doty» 
czące firmy już wpisanej. Do rejestru wpisano dnia 4. 
kwietnia 1922. Siedziba firmy: Lwów. Brzmienie firmy: 
Brody spółka z ogr. odpow. Zmiany: Cofnięto prokury 
Wilhelmowi Msisnerowi, Kazimierzowi Moszczeńskiemu 
i Stefanowi Szumskiemu. Prokurę udzielono Józefowi 
Rauchowi i Dr. Włodzimierzowi Godlewskiemu we 
Lwowie. 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział IV. 

Lwów, dnia 3. kwietnia 1922. 


D. 
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Firm. 524/22. C. V. 260. Wpis do rejestru handlowe- | F28 
go firmy spółkowej. Do rejestru oddział C. wciągnięto | BE 


Siedziba firmy: 
„Blok“ 


Kraków, ul. św. Anny. 
Towarzystwo dla handlu 


eo następuje: 
Brzmienie firmy: 


i przemysłu spółka z ograniczoną odpowiedzialnością, 


Przedmiot przedsiębiorstwa: l. Prowadgenie wszelkich 


interesów z następujących działów: a) dział żelazny 


i metalowy (surowce, półprodukty i wyroby), b) dział | EŃ 
maszyn i materiałów technicznych, c) dział materiałów | |EŃ 
drzewnych i budowlanych, d) dział odzieżowy, e) dział | 9% 
Nabywanie, zakładanie wzgłędnie dzic- | SER 
rżawienie przedsiębiorstw w zakresie wyżej podanym. | BR 


spożywczy. li. 
oraz uczestniczenie w takich  przedsiębiorstwach po- 
Średnio lub bezpośrednio; HL Wykonywanie handłu i 
przemysłu w zakresie działów ubocznych i pomocni- 


czych; IV. Obeimowanie przedstawicielstw, pośrednictw | 


oraz nabywanie patentów i licencji, Forma spółki: 


Spółka z ograniczoną: odpowiedzialnością, w myśl ust. | EH 
i w dzienniku kra-| z 6. marca 1922, Ł. 58. Dz. p. p. 


oparta na kontrakcie 
spółki z daty Kraków 7. kwietnia 1922 Lr. 4646. Czas 
iwarnia spółki: nieograniczony. Kapitał zakładowy spół- 
ki wynosi 1.000.000 mk. na który wpłacono gotówką 


| letniego jul 
a firmy 
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są 


KUDUSZU 


EPA 


Ma: sazyn Pościeli, Pien 
B: awatów i Bienen. 


259.000 mk. Rada nadzorcza składa się z 3-ch członków. 
Do zastępstwa spółki są uprawnieni kollektywnie dwaj 
zawiadowcy, którymi ustanowiono Maksymiliana Alfusa, 
inżyniera w Krakowie, Pędzichów: 1. 22 i Józeia Lewan- 
dcwskiego w Krakowie, ul. Krowoderska |. 58. zamiesz- 
kałych. Podpis firmy: Pod brzmieniem firmy podpiszą 
swe nazwiska obaj zawiadowcy. Dzień wpisu: 49. kwie- 
tnia 1922, 
Sąd okręgowy jako handłowy Oddz. II. 

Kraków, 25. kwietnia 1922. 5455 

P. 3274/22. Firm. 109. Rg. C. VI. 45. Wpis iirmy 
spółkowej. Do rejestru wpisano dnia 29. marca 1922. 
Siedziba firmy: Lwów. Brzmienie firmy: Związek inży- 
nierów i geonmietrów cywilnych spółka z ogr. odpowie- 
dzialnością. Przedmiot przedsiębiorstwa: wykonywain 
płanów i robół technicznych na zlecenie władz, ciał sa- 
morządnych, instytucji i osób prywatnych, kupno 
i sprzedaż artykułów technicznych na własny i cudzy 
rachunek. Forma spółki: Spółka opiera się na kontrak- 
cie zdzialanyjm we formie aktu notarjalnego z daty 
Lwów 15. grudnia 1921. L. rep. 45850. Czas trwania 
spółki nieograniczony. Wysokość kapitału zakładowego 
70.000 mk. w całości wpłacony. Uprawnieni do zastęp. 
stwa dwaj zawiadowcy kollektywnie. Zawiadowcy u- 
stanowieni w kontrakcie spółki spólnicy. a) Ignacy Ki- 
nel, Kazimierz Przetocki, inżynierowie we Lwowie. 
Podpis firmy następuje w ten sposób, że pod iej brzmie- 
niem umieszczą łącznie swe podpisy dwaj zawia- 
dowcy. 

Sąd okręgowy jako handlowy, Oddział IV. 
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P. 3621/22. Firm, 667. stow. V. 352. Wpis rozwiązu- 
nia Stowarzyszenia. Do rejestru wpisano dnia 2. maja 
1922. Siedziba stowarzyszenia: Lwów. Brzmienie firmy: 
Towarzystwo gospodarcze funkcjonariuszy Sądu krajo- 
wego cywiłnego we Lwowie. Na Walnem Zgromadzeniu 
odbytem 22. kwietnia 1922, uchwalono rozwiązanie i lı- 
kwśdację stowarzyszenia. Wybranu likwidatoraini: Sg- 
dziego Sądu okr. Dra Henryka Danknera, dyrektora u- 
rzędu ks. gr. Karola Jurkiewicza, dyrektora Ludwika 
| Polakowskiego, a nadto z grona człorków sędziego Są- 
du okr. Józełia Drzymalika, oficjała Franciszka Ratyń- 
skiego i woźnego Aleksandra Huzara, którzy stowarzy- 
szenie łącznie zastępywać będą z dodatkiem wskazu- 
jącym na likwidację. 

Sąd okręgowy jako handłowy, Oddział IV. 
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paca a e S EPE na Anaea nee 
półnika =- technika 
chrześć. z kapitałem 20 
mijonów przyjmie wyrobio 
pa firma w celu powiększe- 
ii przeds eborstwa: Z i0- 
zenia pod Technik do biura 
Reklame Prąsowa, Lwów, 
ul. Chorążczyzny 7. 6583 
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CHIŃSKIE | ANGIELSKIE 
ZE Ś3JIEŻEGO ZBORU 


w najprzedniejszych gatunkach — poleca 


Handel herbaty i kawy 


EDMUNDA RIEDLA 


WE LWOWIE, ul. RUTOWSKIEGO L. 3. 


Wysyłka na prowincję odwrotn ie. 


KOSY, SIERPY, 
Wirówki "do mleka, Ló- 
żka Żelazne, Naczynia 
kuchenne, emaliowane 
iatuminiowe,Wagidzie- 
sietne i balarńsowe, Me- 
tale, Cynę ang., Maszy- 

ny do obróbki halai i 
drzewa,Wszelkie towary żelazne 


poleca w wielkim wyborze 
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